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Kraków, 6 n.airea.

Oiio^laj dopierc piizyniosia. n*nt P. A T. wia- 
donioić, że koalicyji.a, koiilereaeya ipokcjotra 
w Londyoie ustaliła jeŝ aziei w dniu 24 z. m. 
swoje sianiowisko za/ó atio woiDec tlosyi jak 
R-oltoc nowych państw z nią sąisiaidująicyich. W 
obszernej formule, w (któlrej koalicya to sta
nowisko swoje określa, powicada się najpierw, 
ie  (paastwa koalieyjr.e nie mogą .piaństwom 
sąsiadującym z Rosyą scwdocką doradzać 
wojny z nią aiii też (brać na siebie odpo- 
wioatainości za nią. Tom mniej mogą One do' 
radzać tym pań-stwem wojną aigrcsyfwną. >Je- 
źeh jednak — powiedziano- d'alej w tej formu
le —  r.osya sov,’ieaka zaatakuje je w  obrębie 
ioh g r a n i c  l e g a l n y c h ,  wtedy alianci u- 
dizieią im wszoilciej meduiwoj pomocy..

Cało to stancrwiisko jest zupełnie jasne z wy
jątkiem joanogo ukreśienia, mianowicie — 
^giraniio legalnych-. Co znaezą. te dwa wyi azy? 
Dodajmy odraKu niezimiiemie waiżue, bo od ich 
intoip^taicyi potężni alianci- ozycnią zależnem 
mdz-ielenio lufh nfctumielenia pomocy nrpadnię- 
tyim przez Ilos-yę sorwieciką państwom sąsie
dnim.

Do-rąd rozróżnia i i dmy granice naturalne i 
konwiemciy jnałme t. j. nłmcwine. Te drugie znowu 
daroTiliśmy na- graiiiee t- aw. »hiiswrycfzinec t. j. 
takie, Które opierały się na umowach bardzo 
dawnych, tmdzaaż tnaniej lub więfcej nowe, kxó- 
re sąsiadujące ze sobą państwa cio jakiś czas 
jnż to w dr od ze wojny już to w drod®Q dobro
wolnych ulkład*ów ustalają miedzy so-l-ą.

Z rofztwojcm kor ranikacyi i środków' wojen- 
nyeih pojęcie granicy natomlnej uległo stop- 
niowcffloai zamigilenkt'. Granica naoaralna utraciła 
stopniowo zuisadnudzą swiują eech-e —  nieprze- 
ktatozainości. Ani morza, ani góry, ani wresz
cie metki nie są jurż cdidawna- nioprzck,Taczalne- 
in.. tego taż granice, idące brzegami
mlóuia, gmzićietaoru gór lutb tbioigśein większy,cii 
rzuk, są o -tyle tylko naturalne, że utrudniają 
poi.i-jkąitr at-atk i ułatwiają obronę tufdzież wy- 
stępisją wytażiuiej ua —  maipi-e. Różnica między 
granicą naturalną a Ikonwtenicyonałną, ożyli 
6z+Uvzną, Bretiiikowtiła się też stopniowo do te
go, że podczas gdy pierwsza biegnie zwykle 
rwlsdfaz jaiw^ś linii, sHt8ar«fionaj, przez samą 
pmzywdę na powaerąchini ziemi, to oruga jest li
nią idealną, zaznaczioną słupami granioznymi. 
Za wazo jednak potdotawą łcaiżdej, graniny jest — 
“vOi»weucya dzyii- umowa między sąsiadami. 
Niema bowiem granicy tak »nD‘'irra!nej«, któ
rej by nic można zaistąpić jeszaze —  »natural* 
niojpaą*. Ani wysoucość i niodoistępność two- 
rząicjych taką gra-niie.ę gór, ani głębokość i oize- 
rokoóć ozdk, ani wireiszlcio rozlegk>śń mórz sanie 
przez się o istnienia M> nieistnieniu gmnicy 
nie ykuaowią. Zawiszo ngutsi być jeszcze Lonwen- 
cya, nia podstawie (której dwa bc^ośrednio in
teresowana pańiS'!iwa egadfzaja się uiznać za 
swoją wtipHiną granicę newno j atano gcxr, pew-ną 
rzekę, mejze hfo po jrastu jakąś.linię i-deainą- 
K"edy więc gaśnica staje się >lega.ną*? Oto 
staje się ona nią wtetd-y, atiedy istnieje okre
ślająca ją  jako taką koTtwemoya dwió|db sąsia
dów i tak óimigo, jak długo tatka k-oniweucya 
Lstnioje. Dv dina 2 &ieqpnia 1914 r. l-ęgalną gra 
nicią jaigfcw N iemcami a Eraneyą była linia 
biegnąc*- ezrzytami Wogczów,, zcchcdnią kra
wędzią prowincyj Aliaiwyd i Lutaymgii.. Czy ta 
graj ki* była raetozywiście legalną?- Ryła nią 
ni > wątpliwie, (ponieważ zarówno Niemcy jak 
Francya zgodzały się na nią formamie, prze- 
strzogały ściśle i z faktu istnienia takiej ; nie 
innej granicy nie wysnuwały żaidnyoh Wonsak- 
wiencyf, moidyfiikpjącytclh normalno s-toaunki 
dTcpch ipaihstw. Potem, wyibuleMa wojna i nastał 
stan »*óezgrank.-Bności«, ttoyłi iwytwotrzyły się

tylko zmienne granice działania faktycznej 
siły- stron wojujących. Wtreczcie zawarto znowu 
pokój, którym- niotaioaio nocvą giranioę. która 
też od tej ctywti. jest jedynie lega-lną granicą 
aż do — nowego jiokoju.

Zaiohodlzi teraz pytanie, czy międizy państwa
mi/ sąóiadująoenn z Roisyą sowiedką- a nia, 
istnieją granice, któso możnaby w myiśl po wyż
szego wywodu już dizisia j uznać a. legalne.^ — 
Jeżeli bowiem uizdia ,-dę za legalne te granice, 
kltóie posiadała' Rosyu w dniu 1 siertjmia 1914 
r., to w takim razie państwu ysąsiadfctjące*^ o 
których anóu i londyńska rada -koalicyijna  ̂ nie- 
tyllko nie mają granic legalnych ale wogóle nie 
posiadają żadnych, oo więcej, wcale nie istnie
ją. Jeżeli- zaś stanie się na, gruncie dokonanych 
faktów pojawienia się tych państw y-ąsiatdują- 
cycn«, to potoeba uznać, że wobec Ro&yi so- 
wioakio; znajdują cię one w stanie wojny, więc 
w staniie, ktćiry nazwaliśmy /wyżej stanem .-»bcz- 
grra.niiv.iiOŚC'i<t i  granic legalnych t. j. opartyęh 
na oih es tron/n yim uikhdzie nie posiadają. Posia
d a j  ono na/razie tylko granice fak,ytct.ne t. j. 
takie, które każdoeneśni-e określa działanie i-ch 
siły wojsk owoj. Mają zaś dążenie do uzyskania 
granic — słusznych. Gzy te granico słuszne 
występują raz jako t. ziw. *kisiorvczne« czy 
zuowiii jako t. zw. matuira-lnie ,̂ w jest sprawą 
dmigorzędną. Isto-tną zaś jest to, że państwa 
wojują za sobą w ic(elu uzyskania granicy 
»B'łu&/jnoj« t j. taffcioi, która ka-żde a nich ze 
swojego pumkbu widzenia ea słuszną uważa.

Pojęcie granicy siiusznej moi na znown roz- 
£zózepid na1 dwa pojęcia: —  gra-nicy obiektyw
nie słuisznej i euibjóktywnie słusznej. Jakie jed  
jednak- tkryteryinu objckiywmie sktsanej graip- 
cy? Otóż dopólii wojna trwała, proklamowało 
się pcepolicie jako tafcie kiryteryuim' rozsiedle
nie etnog^afirdzne. Kiedy, jednak przystąpiono 
do wykreślania granic,, okazało eię, io  albo to 
bryne-ryUm jie©t zupełnie nidodpowiodtiie, albo 
też wyjlureślająlciy granicie nie usmfed* się mcm 
posługiwać. Dość, że przy cały-lm pietyzmie dla 
zasady etnograficznych granic-, nie stworzono 
ani jednego państwa o granicach etnografiez- 
ny(ch, leciz aTzgiraniczono je tak że jedne na
rody straciły srwoje tory tory a ctnografiicteiie, 
diuigio żaś-tjypdcaJy oibce. 1 ta samą rada londyn- 
ska, od;powdadając w  drini 17 lutego na notę 
Wilsona w sprawie adryntydkiej, stwierdza vry- 
raźnie, żo pizcjpeiowadżenie- grąnie śdżlc etno- 
gratiOzr,yie.ii, więc ohjelityv,inie skisznyleh, jest 
z innylch względów życic paiistwoweigo ni-e- 
niożiliwe/iTi,.

Pojęcie tedy granicy »objekt;iwnie słuszne'* 
jest pojęciean na razie puisteir.. Nie odpowiada 
mu feowi-etm nic leonkreinego w l-zeecą^wist-ości, 
Pozostaje pojęe-iie isfalijiaktyyfeio sluaonim gtń-! 
nitcy. Ale tu jai|ż ,z isaunogo terminu Mytnika, że 
określenie gTanicy sinbjiektyiwn-ie śłuls^nej ma 
tylko dotydząlcy j-scibjekil«, więc painsitwo, któ
re o taką granicę zabiega, stara się, nralAzy. 
Dojióki Eufcitegi takie trwają, dopóki u-alka się 
todzy, dopóty tpojęcie granicy »kgainej* niej 
może mieć żadnego zastosowania, ponieważ 
niema jeeżdzo d«j-'csjpcie3 houwiemyi między 
bezpuśredniO interesowaliyn„.

Co wiec ma na myśli rada koalicyjna w Lon 
dynie, mówiąjc w fcwiojej formule o granicach 
»kgainyoh:c t. j. tych, (których między Rosyą 
aowi-edką a państwama sąsiadującemi, więc 
tałktżłof Połslea w taj drwili jieszKSze nie ma? Jak 
należy roz/umieć Eaehvwc«ie rady koalicyjnej, 
że gotawa .jefct ona uikdc-lić pomoc^ jiaństwoin 
»; înadują-cyao tylko w-tady, kiedy Roe^ya sowie
cka naruszy ich. granice » legalne*? Skoro, jak 
wylkaiza-lińmy, granic tych niema jesacizo, a ra
da CcoWcyjnn mówi o nieli tak, jaltjgdyby 
istniały, to proisty stąd wtniosek, ze rada1 już 
jakieś granice uiważa za legalne. Teraz pyta
nie, j a k i e  nńPoowicio?

W  tem pytaniu Btresz'ęza- się całe zagadnie

nie stosunku koalicyi do Rosy: i do państw e 
nią sąsiadujących. Wypada stwierdzić, że o- 
sta-tnia fwimiuła lonidyńtka zagaauisma mgo 
nietjiko nie rozwiązuje, lecz przeciwtnfe za
ciemnia je, opernjąie pojęciem granicy legalnej, 
której ni-enra jcszcize i być nic może pirzied za- 
waretam jtc/koju między Rosyą sous ecką a pań
stwami sąisaadująidemi. Jeżoli jenlnaik mi-mo to 
rada koalicyjna używa tego pojęcia, to czyni 
to z pywmoacią nie dlatego, jakoiby nie rozu- 

| miała co mówi, ata dlatego, że za.pewmo posia
da już jaikąiś ta;emniczą koncepc-yę granicy j 
»legalneij« i uiunaje ją za taką, ponieważ — ją 1 
uiziu je...

K a szd n lk  pafiStws o p&kaiu 
z sewistam i.

Warszawa, 6 marca (Teł. wl.) Redaktor 
»Jo,iriul do Pologxi-o«, Yaucbcr, uzyska! od 
Nactóeinika państwa wyfwiad, przeznaczony dla

dnia 3 bm. z Rygi do Warsza^y, o następują
cym śMaidzie: wwcministeT spaaw w ie wnętrz-
nycih ió  ranis, wicemin. spraw wojsKawyich puł- 
•kowduK Laiminsch i dyrCkto’- d.jpartamentu po- 
lityc&no-dyplornatyTOzamgo min. spraw - zagra
nicznych- p. £*eja Prajjjaizd jxjłvojor,)ej deiegacyi 
łotewskiej spodziewany jest w  piątek lub w so
botę-

Warszawa, G marca (PAT). TT -ca war tek 4 
bm. o god:z. 5 po ponudniiu oaitajta się pod prze- 
wcdntatwfaii ministra epraw zagranicznych 
pierwsza na. aha z pi^ybylymi do Warszawy 
delegatasd rząd: itoioućzi hago. \YT naradzie tej

brair udlział ze stronj Finlanlyi minister pul-, 
nomo-cmy i poceł na.dz5\yoza,jmy iEekrstram. szef;‘ 
sekjcyn- manistorstwa spcaw [zagraniiczn. Astrem,, 
oraz charge d’affaiire Sibonbageh rzie strony [>o!- 
skiej oprócz ministra spraw zagrani* znvicli, 
ministra przemysłu i handlu, wyarraoffieni p^zez 
ministra epraw zagranicznych urzęd-ni,cy. mini- 
stersŁwa spraw zagranicznjich oraz przedstawi
ciele naciekiego uowództwa. u/brady były po
święcone ogólnemu oinóweniu zaondniiezych 
podstaw' ewentualnych rokowań z rządem so
wieckim. Dalsze prac* zostały przTtniesio-ne do 
snecyalnych podkomhwj.

Ec griizasSs tralsfalu w ersalshieśe.
fc w a p K  i f e y n e f t n ;!?  trik tsttf

Ceulin, 6 marca. (PAT). »EerIiner Tagebla-tt*

pokoju. NaezelniK państwa w odpowiedzi 
oświadczył, że jest to surawa bardzo delikatna 
i że udzielenie odipowiedtei jiest rzeczą dlań bar- 
(fzio trudną. Pu wiedzieć może to j.edjui’:e, że 
Polska jest i hyla uspanobioria pokojowo, azs- 
go dowodem, że zgodziła sio na rnzpo żęcie dy-

tora Lod-ge o doktr\mie Monroego 5S głosanu 
pi naci w 22. Zas-urarżonie Witeona w stylizacyi 
llitec! odka odraacono. Przyjęcie eĄ. artego za- 
sc-zećwnła senatora I.oclge cc do Caktatu o Li
dze npradów oz "ecza faktycznie wyraeczi nie 

g!0 iowouem, ze zgoozim się uy- traktatu we s-fsKiego. gdyż Wilson o-
skusyi pokojoo/ej ? rządom' Bowaetow. Polską L &  w hato dazyjacia tego lastraeAe-
jedTUk n-.o zgodzi wę nigdy, aząby d^/kłusyr taj I)k  ^ fa ^  tl^ { w  rezultacie więc roz-
tow'r;rzyL-zyły pogrezki, z jakł^KOlwi^ struny ba ^  rr6bv Jf rtozu nienra 
by lA>choihiły. Nne cboiałcm —  mor ił Naozel-

nansowyck i  gospodarezj^cj. »N. W. Tagblatt« 
pisze: Uchwała lor.-dyńeka jest patzątkieni uoń- 
ca "urwskiego dzieła pokojowego. Gp.,j>odartzy 
rozsądek odniósł zcr.więgtwo rad j ółitycznerr. 
zaślepieniem, »Morgen« wywoazi: Dla Attstryi 
•libimeckiej niema uusago ratunku, jak. tylko 
orzyłęczeris się do Niemiec. Jeśli koalicya po
znała, że bez gospodarcizoj potęgi M-emieo nie 
.może się obejść, to powinna zezwolić na jaki 
najrzz^bsro /iX)fąo,nenie Arstryi z Niemcami^
g-ijiż t e ż ly  dzień <wyvnnga od koalicyi coraz to-' 
większych ofiar przy odbudowie Niemiec.

Paryż, 6 mairc; (PAT). Ag. Harasa donosi: 
j-Lil erte* w (kior^spondencyi z Lonidymu o kOD- 
fcrotticyi arofoUisadorów jiodaje, że warunki po-
kojc a ^unc-yą Łostały prawie uistalono.® Mimo

iiiit —  korzystać z narzej korzyii.tnęj sytiracyi g - 3 o r t i f R 3 f Ś V  fi ' iV*fV2 Z P i ^pon* opinii miblktenej nie zmieniono docyzyi 
strategicizitej w stoeunluu do bolszewików, nie  ̂ I ? ** J" t oo do pozjoetawnen-ia Konstantynopola pod wda-
cfceiałeim narzuicać pokoju przez'bagnety i, Wiedeń, 6 marca (Pa T). Biuro kor. dono-si dzą sułtana Stanowisko państw soyiszniczjrah 
działa. Niestety obnerwuję u holszewików, że z Paryża pod datą 4 marca: ' vizigk.d'eni Rosyr nie uległo zmtamie. N*tti po-
chcą o ń wymusić na ?<as pokój, jak ta uczynili Lomdyńalde obrady Rady Najwyższej zo sfaty j parł Lioyda Gcofgea w teiąicesjcyi zeLżenia się 
na Estonii, Gromadzą oni wjełki3 sity na na- ukońwone. Nitt-i o-d-jeódta jutro do YTłobh. Za- ■», Rosyą, zgadzając się na ustępstwa dla Ńie-i 
szylm froncie. J-e-st to /wielki błąd 
gdyż ani mnie ani nikogo w Pobco 
©zą. Atmii! stor ria wysokości
ufam jaj całkowicie, a propagandy L«oiszewi- spodarcizoj. któire będą zesra,wionę w furmie ma-, repara-cyjua natychmiast określiła nakżnoś-A 
ckiej, o  ;,e chodzi o Poitekę, nie baję filę wcale, ruicsiu. Manifest ten będzie ogłoszony po o* ! przypadająue.od Niemi/ac, w granicach rozum-.
Jestacr.y nbyit ibOiskisni sąsiadami Rosyi sowie- trzymaniu a/paobaty ne staouy_ Miłlerasiida 
dkie.j, łby nie wadzioć wyników rządów bolsze Wiedeń, G m?rca (PAT). Biuro kor. donu.-i ̂ 
wilckiich. Jeżeli Riofi-ya chico nadal clklenerymen-1 z Pacę ża: _ ł 1
towiać, jest to jej rzieoz, ale my odzyJka-liAny Lonicyńscy •korefeiK)n.denei pjsm firanousl ra 
wsolnaść niedawmo, zl yt- ją ocnirny, by F(, gni- d'>now/ą_o treści manifssru, oo ąąe-tępi^o:  ̂Pier- 
bi-u dla c-l-imiiOTy. '  1 wdza część manifestu poleca: Większe lott? su-

W Łlvuestyii' pijP yki kualicyi w-raAiT^m nni. ■ l-rtweaw mufa bvć .łoistarczaiio Niemcom. Ivoa-

nych.

0 rewizyę pokoju z Węciami.
Wiedeń, 6 marca (PAT). iFcho de Paris* 

donosi z Londynu;
iNitt: żądał wetaoraj rewiry 1 waninków poko

jowych, przedłożonych Węgrom. Zwrócił na to 
aiwaigę, że cMedlo projektu, trzy miliony Wę
głów prze;(Mie (pod panowanie Rureunr, Serbii

i  względem boi-1 rowców mają być doistarczeae Nieuncom. Loa- 
szowikow ciświadK?f7/yit Nac®e!!xii.k: Polityka ta, 'lilcr ia ma iw:sjx%liziałac pnsy adtiKiowra Ni^mic c,
są to zygiukl, do których Fo^ka dósttooo-waó iponJeważ odbudowa ta ma ważno znaiezenie dla  ̂  „ _ w _ ..._________
się nie chce wni nie m^że. Rontaiomcąne z przed Eunoipy. Równowaga gogpoda~eza 7 uropy w e [ Ę Cfc^osJow-aycyi. Nitti za.żądał, t e  poaretawio- 
stawicłclaimi państw &ąśiedizikkh, Idtóre rozpo- i będde mogła być przywróccm,;,; tak dhtgo, do n,& Węgrz-ech otezary. «amieszfirał© przez 
oząć Bię mają w dniach. najiNiższych, posiadają \ póki Niehicy i Francya rde bę^? w moteosc! Ltoyd George przyłączył się do' pra-
znajewenio podjęcia przez Polskę dziejowej m i-' podjąć na nwwo żyda gospodarczego, jakie r.or_:Cy'- Nittiego. 
syi OdganizoiWania pctasi-trdenfe, z pań3h>-ami miały przed wojną. Najważniejsze deeryzyt w

drugiej c/z;ę3ci‘ bą następujame: utw orzetrde wrpói- 
nyah podstaw fiuanso wycł* dla nowych państw 
e -oęrejcuch, utworzonych przt™ koufe-encyę 
paryską, da1 ej mięózykoaliicyjne zarząuacnia 
uetam btabilizaoyi iounsów . iprzemystowych, ^

* * » ■ »  * « «  s * ł .
f  ^  ' ^  , J. ■, ?  -j/ i suerw r-Obtaną psraotranapoAowuiu łta&y^me .
tan jeet tyjuto etabjun o ta a - j  r a - A  ^ 1° y^giii- Hoiandfyi i Danii do Esronli, a guv s i 
nego na szeroKą skalę, kfrurt praeznn*5»ne A-d -  > # ,,n’ i ' J .

t. zw. kreso w em i.
W  zńlaońcjzerau rozmowy prosił Naczelnik p. 

Vaiutob*er, ażely  tan podkreślił, że Nacwelnłk nie 
r&odizf eię ta gdy m  rokowania, prorwaćFzonfe p»d 
przyrnutein Luh groźbą iirwaayi czonyoite j ?rmii. 
Ufam nrraaoj armii —  oświadicsy-ł Naezieinik — 
i jestem TOwny, że aa sobie ocvt radę z irajłkz- 
niejszą mawet armią bolszewicką.

Da!8oaoy3 obes w W arsm ufi.
Wćruzawa, 0 marca ĆPAT;. »Kurj;,ea' War- 

azawtsfcr* dónosi:
Poseł numunski Fłoreaau at^ymał yioazaso

wo iicmńnarj*Q reprezentowania Rumunii na 
■kon-fuiemyi państw w Waniizawio. Od przebie
gu obrad Fłore&aa b nządietm polskim zależeć 
będbie, dzy do Warssaw y  przyihędóo specyalna 
deltigacya raffluhska.

Warszawa, tl marca (PAT). ŁotaraslUe biuro 
Informacyjne w YAa>rs®awfe kbaitiwnilżujte; Ło
tewska dełogaeya w Polsee otuzyinała dnia 4 
bm. depeszę, że delegacya łotewska wyjadzie

Essthłu a  ; » s s i ; a  k k i a  m k k y  

A n fiip  a R o m
MosiKwa, 6 marea AYTSK). Bolszewicy twier-i 
ą, że wkrótce rozipomire się już wynniars

w; twołać bezpośretrril apadef- cen i «awy roz- 
wój życia umjnłowego i gospodarczego w Eu 
ropie,

Wiedeń, 0 marca (Tel. wił.) L Pairyża dono- 
s»zą: Jak donos-zą franewskio dńl-unniki, Rada 
łfajwytższa uoinwalih*., żo młędryna-radowa kon- 
tiola nad roedziałem środków żywn ô płO wy-cń 
i surowców ma potuwać jeszcze pr ea trzy lata.

Kraków, 6 marca (P.-iT). Radrotalegram z 
Wiednia: - ,

Dzienniki przypisują /wielkie znaczenie po 
stanowieniu komiśyii Iżby gmin, dotyczące-

tanr znajdą, zastaną uwolnieni z niewx>li rrayj- 
sfciyj ieńcy angielscy. 0'Grady ww/yeshał do, 
Roęiennagi, aby ruptalić eodZugcty praktyczne
go preeproowuloMiia tuntowy. - ,

Nismoy a Rosys.
' B<*rUn, 5 manca (F.-cT). Komisya Zgromau że

nią narodOTiegt. dla spraw Łagraniciznych obra
dowała nad (kwiestyami wi9ehodniemi. Przewo- • 
dnicząc-y iScheidemanE zawiauumił że komisya1 
doszła do naatępujądych wąmiLiw: 1) Konnsya j 
-gadza się na cterozyę radu Rzeszy co do roz- 

mu traktatu poko-jn-wago w* Saint Geomaiu i ! poczęcia ôkoraran z dełcgalamł rrądu rasyjskie- 
man.‘f-3Stcwi Najiwżjeej Rady w kweetyach fi- j go w  makie wymiany jetuców wojennych. 2) Ko*

JAN PIĘTRZYCKI.

Wrażenia i notatki.

Istnieje p^zysłowta: „Być w Rzymie i nie wń- 
d .: jć papieża1. Potziwólcie, że przysłowie to 
sfcrawesću,1 ę, a może trafniej: „Być w Rzymie i 
nie widzieć Michała Anioła11.

Kajilica sj iksltyńbka, to jedyiaa kaplica... Moj- 
zlesz w kościele na1 stokach Eskwilinu, to Jedy
ny posąg taj miary. Wenus Praxytelesa ma Ka
pitolu, czv Apollo belwedorski w' Watykanie 
nacja w a\wm Idafeyoyźmie coś z głosów zaziom- 
skiuh, są dla nas zjawą sztoki, która w żywot 
nej nieś. riertelności zastygła — Michai Anioł, 
to diWurizwuęK tyranizmu i geniuszu, zespolone
go w potoiężmy żywioł ziemskiej, ludzkiej siły.

Zi-amskuść artysty przemaił ia majBiinioj w je
go /pcęraństwie. ,',iSąd ostateamy11, .-zucony sza
łom " ytana na ściany sykstyńskie, niema w so- 
bu nie z mróty Obr^tyanizmu. Chrześcijaninem 
był ów Greli w swej azluce, natchniony młó
dź1’ mak z Uribino, Rafael — dość przejść prze i 
jego „Si* tizr'1 i ,Jog-k*tŁy - Lecz fresk nad orta- 
mzK m SjiKtausa, < któtym -pUał wiąpółczesny 
IkironikaiZ Vaeri»'i, zo odółonięio go „eon stuipo- 
xe e nrairaviglia di tuta Roma11, czy w istocie 
nia zdumiewa żuiDełnem odrzuceniem przeszło^ 
ści rtiraeócłjaóB.-kicj?
b' E»tatyl-.a, pat/r/ą-o nań, chce z kilfcu moty. 
37W  tein i-towych, przemecionych tu z „Boskiej 
(kamadyi11 wkraać wątłe pomosty, łączące go z 
wyobraźnia Da nieco. Piekło Dan tejskie wni

ka jednak w  istotę katuszy z wsze-kim, sza- 
ounikiem dla tradycyi ewangelicznej —  Mi
chał Anioł, ż Massycyzmu i chrześcijaiiftwa, 
w przedziwnym wstręcie do twórczości Odro
dzenia, wyolbrzymił w nim foimę gniewu, boże
go, we wnętrze kościoła rzucając n e  modlitwę, 
lecz przekleństwo. T/

Wypowiadiział on walkę helleńskiej słoneciz- 
ności 1 na długo ją w  dziejach sztuki zwycię
żył. Ten przerażający Bartłomiej męczennik, 
trzymający w  rękach własną, zdartą z siebie 
Skórę *), ten potępiony, spadający Ky czei-tiścio 
piefcidline papież Mikołaj III, te kłęby bole
snych, nagich ciał, ci powstający z grobu umar. 
li, napół jeszcze gnijący, uderzają okroicicii- 
ótw om plastyki.

Pośród tłumu potępieńców' umieścił artysta 
jednego zo współczesnych prałatów, wymalo
wawszy go z ogromnemi, ośl-emi -uszai ii. Mówią, 
że gdy dostojnik kościelny uskarżał się o tc. 
przód papiożtm, Paweł III miał odrzec z uśmie
chem;: „Z piekła wyjścia niema! Gdyby cię 
chociaż był umieścił w czyścai?11

Jak eihue działał w twórczym wpływie „Sąd 
osftatocziiy", jak ztiiewalającą w pumrysłpch 
będą ahęć bud żeni a grozy w  człowieku, niech 
świadczy cmontaaw pod Krzywa w/ieżą w Pizie, 
to przedziwne „lanipo santo11, zamalowane 
alcrupnościnmi, od ktorycli włosy jeżą się na 
głowie —  czy już nie malowidło, ale rzeczy
wistość, órw produkt zwyTodniałej wyobraźni: 
krypta pod kościołem Kapucę-ńskim w  Rzymie,
_____________  '-!>4w«-h.-. n-ry-ł ifl,;fe*ji:%rv.4ó

"NTenpam temat pekitaił się odtworzyć w rzeźbie 
niejaki Marek Attrjfes. Pod rzeźbą, bardzo przeciętni 
i akademicką, umieścił szumny podpis: „Nie Praxytele6 
wykonał, lecz... Marek Agrat.es". Rzecz o ukazują' 
w iednoi z hoczut/fh uaw katerlro w flłfcdvolauie. *

ozdobiona jirzoz jakiegoś zakonnika całemu mo- 
zaiłrami z cEaszeb i piszczeli, gdzie we framu
gach z kości stoją już nie obrazy, lecz naj- 
prawdziwuze płóchnSejące oiała yjma-rłych Ka- 
pitóynów, <ptrzj'obloczone w  habity, z różańcami 
w zaseliTych, traupirh palcach *).

A  Mojżesz! „Moysc-s surgenis1, w  Którego na
gie kolaiao uderzył artysta miotam i zawołał: 
„Adeeso parnia!11 —  ozyż to nie Wyraz i uoso
bienie władzy niepohamowanej, wyolbrzymio
nej do potęgi fytanizimi, nieubłaganej i w  po- 
gaaintiwife awem krwiożerczej '/ Ogrom i potęga 
bije z tego niezmierzonego okruchu i zwaliska, 
co miał być tylko jedną drobina w rozmiatraiełi 
Juliuszowego pomnika, w  którym —  według 
świadactlwa Con-diriego —  chciał dziwny 
twórca przedstawić „sUuki piękne pospołu z 
papieżem w  niewoli u śmierci1*.

„Mojżesz11, to cyklopowy wyraz in-iopohamo- 
wan-oj śmiałości tworzenia, co twórczość rzra 
biaiv.a-mal;uza-p<xłty uczyniła w dziejach sztu
ki fenomenem, a w łagedne prądy Odrodzenia 
wniosła błyskawicę bunty i duszą „zlcriwiałej 
twórczości11 wstrząsnęła (lo głębi. Wj/rowadza 
w świat, nieznany stnlcftknu i artystom, ja
kimiś n konai tirzod p ot owym i kolosami zalu
dniony, olbrzymich pełon mąk i zmagania się 

   ’ -»t jsj,;ł'*'’ i
*) Groza śmierci i zbliżenie sfę do niej — według 

ówczesnych pojęć chrześcijańskich — miały udosko
nalić żywych. Przy moście Sisto w Rzymie zbudowano 
z ludziach szkieletów, istriejącą do dzżś — „kaplicę 
śmierci11 (capeila aJla mirto). — Kapucyni w Paler
mo zgromadzili w kryjitach klasztoru jedyne w swym 
rodzaju muzeum trupów. Jesł tam kilkadziesiąt tysię
cy ciab biskupów, księży, zakonników, starców, mh> 
dz.ieńców; dziewie, dzieci — skolekcyonowanych, po. 
ustawianych poa ścianami, ppuobuyck 6tarym perga
minom. u — o*.- *- — ^  __

V 7 “
sil S7.alonycli, jakby z potężnego ahaosiu atwa- 
ra ii, wspomnianego przez pierwsze karty biołjl, 
wżidabjity w  druzgocącym momencie natchnie
nia. :

Najjfmwmejbzy akord, zagrany siłą wyobra
źni i potęga dłuta Michała Anioła, zabraniał je
dnak m.ie w  Rzymie, lecz marmiurami grobów  
Medyoeysfkióh we IGorency: —  tymi ulaiinnlitra
mi, przirf dctótyoh oj>isem wszelkie pióro musi 
się uczuć bezisłlne, a o których szaleństwie wyr
ca© wystarczy powiedzieć, że, niedawno współ 
oaoany artyści o poeta Giowani Strozzi obawiał 
się abutdzić postać no^y, uśpionej na jednym z 
saakofagów'. ■ -

I dobrze się stało, że ostateczno wypowiedze
nie twórcy nastąpiło w  mieście wielkich Medy- 
cyirazów, k totrycii dziad miał tn kram łokcio
wy, a wntak nrzyoz.dobił skronie mitrą książę
cą. bo miaDta tego zadumanego nad Arnem 
blonlcainii śroini o w ieoz oy c h murów, nie pomija 
aikft, kogo na włoską ziemię wiedzie uwielbienie 
i miłość dla Siztuto.

t ' 1 _

„Ozyż jest drugi gxód“ —  chełpił się niegdyś 
dunuy Juliusz M edyeousz —  ,,co zgrottnadził- 
by w  sobio tynie skarbów, jak Fiarencya,?11

/taiste. Duma władcy odpowiadała prawdzie, 
ćłtamnw na jorłnej tyiau Trybunie w galeno  
Gffizi, a spojrzą na naa po-kód nieocenionych 
pateieu Tycyrana i Itafaela faaie cuda rzeźby, jak  
Wenos nfodynejska, Apollo i Scyta, gneoki 
Faun, nłootfjądy- się szeiTaieuze —  a w  amfila- 
cta;eh i kcriinaraeh jawią się poezyn barw ij 
.wietno.taia iształtow, ta óncze sny Fra Ango- 

lica, Leonaidi. da Mima, Boticellego, Gomgia, 
Tir/tateta, to znów siedząca na muszli Wenata 
An^diomend. lab podtrzymującą napół opadło i

sza/tiy Wenus Urania, lnb tnrzedz’wna, zaczaro-i 
wana snem Hermafrodyta *). 1

Ileż tnieeseacowanyeh na złoto klejnotów 
zgromadziły tu zbiory ptywatne! Czy w  W aty
kanie, Neapolu, nawet w  Luwrze paryskim 
ataroż.ytny Egipt ma taki wyru % dostojny, 
jak w  Eńiaeam fiarca.iikiom pośród omer,tarza? 
śtarywli Etrusków? Jakież tu bajeczne miumja 
leżą w  swych malowanych piudłach i paurzą na, 
cię tak doskonale zachowanymi rysami W arzy, \ 
że wprost wierzyć się nie chce, iż ci budzie 
zmarli przed tysiącami iat.">Tak przejmująico' 
ważenie wywiera ten drewniany wóz dwuko
łowy, na któcwn. przed trzydziestu cztarema wie
kami wodzowie egipscy' jeździli w  bój —  łub 
owa przerażająca Chimera, z głową iwa, ogo-' 
nem węża i kozfem, wyrastającym z karku,, 
wtd-ec której nokaty-wrana na rzymskim Kapi
tolu Wilczyca, karmiciełka Kamutopa i Reuutusa, 
fSuflani#" mienić by się mogła młodzieniaszkiem. 
W  otix5Łrnju tyon czarodziejskich wiewów, ja 
kimi tcflmęła Nita ojnzyzsia. przypominają się' 
żywo słowa legendarnego Arbatesa: „Od nas j 
to, z ogniska umiejętności, ukrytego w  Egip- 
"ie, porwaliście —  Rzymianie, ten egień, lctórc- 
mju wińniście wasze du.sze, waszą umiejętność, 
waazą poezyę, wasze kunsztu 1 sztukę, lecz hak 
datao wraysIJro to w rękach wastych stało się 
dcnuchran. Wykrad'1 iście nam to, podobni nic- 
wotoiikowi, co kradnie ostatki biesiady11.

f « [ i i  d. n )

*) W gaieryi Uffizi, w dziale Mstoryrznyrh portre
tów znajdujemy sta’c polskie konterfekty: Stefana:
Batorego, Zygmunta Wazy, Jana III, Augusta II, Jana 
zamojskiego, Czarikowskiogo. hetmana Jablonoutaie- 
ro, oraz portret Stanisława Augusta, pędzla Angelik* 
K a uf mam

0
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Troąya wita pian ló l  finansowych I ^cspodar- i gwamdyie1 eateaniają. stiadentora żydom dostępu 
kfcylćh ido .d'o wysłania K.ołuiayf dla zbadania sy - ' 
tuacyi gospodarczej w Rosyi i poleca rządowi,

.aby poparł wysiłki tej komisy.

Pedz!ał na województwa.
Warszawa, 6 lutego (PAT). W celu bliższego 

poinf cmhiowtjiia szorsrego ogółu o podbiale te- 
rytOTyalnyra, i zaikn-esie [komjpeteii/cyi urzędów 
wojerwiódzk cli, finukicyo«:iujai&yKii na oibPzaizo 
byłego Królestwa py&kiego, na moc y tymcza
sowej ustawy j. dnia 2 Łie.rpuia 1019 -wydział 
prasowy w mniśtęrstiwde spraw werwtnęto~z.iych 
kcmunikarje:

Oh. zar byłego Rrółesti ,va Potoki etgjo podzie- 
lo-ry jest na 5 województw: biaiostooki, lucel- 
ski, warszawski, łódzki i kielecki. Wojewódz
two białostockie obejmuje nowiart-y: augustow- 
akś, białostocki, bielski, (kobiyteki, łomiżyńcsKi, 
ostf-rowdki, o&órolęcki, sejneński, suwalski, so- 
fcołorwski, tszictzaiciństki i wyse-komazowt eeki. — 
\voywództwo warszawskie —  powiaty: błoń
ski, ciiechanowcka-, gostyński, grójecki, kutnow
ski, lipnowski, łowic-ki, makto witki, mińskto-is.i- 
zowiecki, młuc/ski, nreszawtcKi, płoński, płocki, 
pazs =nycki-, pułtuski, radziminski, rawski, ry~ 
piński', sierporkii, skierniewicki, eochaczewuki, 
warszawska i wtocLiwski. Wojtwiództwo łódz
kie —  powiaty: brzezińsisi, (kaliski, teofeKi, ko
niński, ławski, lódŁfeis łotctzy&ki, piotsfcowóki, 
radomski, sieradzki, słupecki, turecki i wieluń
ski. Województwo kie-lecfkie —  powiały: bę- 
'Azińfckf, caęstćichowski, iłziecki, jędrzejowski, 
kieledki, feozicniclki. mieekowis-ki, olkuski, opo
czyński, opatowski, pińc&owdiki, radomski, san- 
AoiriiTrsBó, włoszcEynski, scóniaki. Wojewódz
two lubeMue —  powińty: biłgorajski, bielski, 
ebeiłiTisŁi, garTiYOlińSkj, hrabicasiziowtsiki, janow
ski, krasnostawski, konstant,ynomskT lubelski, 
lubartowski, łukowriki, puławski,
Biódledki, eokołowaki, to-nitL-zowsiki, węgrowski, 
wio dawwld i eamojiski.

■Każdy nirzyd iwrojewódzki ojcróete kanceiaryi 
głównej sUada się z naBtępujayyoh" departa
mentów. (prresydyaiine?go, admmistracyQnngo; sa
morządowego zdirowia puihlieznego, aprc wiza- 
cyjneg’0 , ro îe/trwa i w  teiynaryi. przemysłu, 
pracy i opieki społedanoj, oraz okręgowej dy- 
reikey i robót puibliezny li. Na razie fiłukcTO- 
irofjf'. tray pieiriwPzie departamenty, obejmujące 
całoksizjoatt ap a<w aidmini&tracyjno-poBcyjnyeh. 
Pozostałe z wymienianych. wyżej depairtauiiCn- 
tć w enajd rją się w  stadyuim organizacji. Do 
ca3orer.ii działania tar^ędów wojeiwódzikich nie 
należą sprawy administracji sądowej, skarbo
we, szkolno, wojskowe, kolejowe, pocaitowo-te- 
lograiicffine, ani sprawy, zae uraczone kompeten
c ji urajtłów idemskiioh. ¥

do im ii Wersy tonu. Żołnierz© białej gwardyi u- 
stawili przód uniwersytetem tablicę z nap isemi: 
Żydom wstęp wabroniony. r ■ v

ZABÓJCY S0M 0G Y ‘£ G o .
Wiedeń, 4 marca (PAT). Radiotę!egram &ta- 

cyi kirakowslriw}.
Ogłoszenie faktu, ae mordercami redaktora 

SumogjTego i Baeis© są ofi-cerc wie, baron No- 
pesai, Łairon Pronay i Scłhdwi&ilk, wywołało o- 
grumne w rażenie w Bh.daipeisLic.ie. Oifciećiew tych 
po areszńowanitti, na tikuitok śtanorwisfca Ligi o- 
fjeeTSkiej musiano uwolnić. Referent koalicji, 
kapitan Graham* ty ł doskonałe o wezystkieh 
szilzegółaidi poinformowiany, jednak nie edwa-

zr.Tot ewakuowanych maszyn i t'. p. Byłoby 
pożądanem —  mówił p. Mejerowiez —  by inne 
państwa wzięły udział w tych obradach, a 
zwłaszcza Polska, gdzie się zaczynają pojar 
wiać tendeneye pokojowe. Jako miejsce obrad 
byłby wskazany Petersburg lub Moskwa.

I K A .
Kraków, G marin.

N iedzie la , 7 Marca*

MYCH Posiedscmo przybocznej Rady aprowizacyjnej 
odbędzie się dzisiaj, dnia 6 tm. o godzinie 6 wieczorem, 
a nie o gi dżinie 5, jak we wczorajszych dziennikach 
mylnie umits/r zono.

ZE SPRAvV MIEJSKICH. W dniu 4 marca br. od
było się prd przewodnictwem wicepiezydenta Sarego 
posiedrunie sekcja I, II i TI] na którem uchwalono 
projekt zmiany postanowień par. C ustawy wodocią
gowej, projekt zmiany taryfy, zawartej w przepisach 

 ̂wykonawczych do ustawy wodociągowej i projekt roz 
ż y ł isię in toaw rn iow aó, g d y ż  sam  jebt o żen ion y  i pi rządzenia’ wykonawczego do statui u o podatku od
z ićrówtną f  '  ”  '  . . .  -   o *-=
ronową 
'urzędui
rcbiai aeizimma, izostali w  ostatoch «łnia«h za- 
mwdowiani.. Saaz^góły po-w'yżs.ze' potwierdza ją 
podróżni, którzy przybyli z Budap)e;łatu,

W i  i f e r s i i i s i i  i i  S t e r a m
Budapeszt, 5 muren. (P YT). Raidioitełegram 

słacyi kratkoyyskiej: . ,
Wśronl Srowaikoiw panuje wielkie ipoTuiszenie 

z powodu kandydaKry do c&cskiego parlamen
tn pjtZywódCY ' partM  nudziarolilsfkiej Karó c fł^ o n ą  z pi słów Mierzejewskiego, Pułaskiego, Wasi-" t 1 1/ »11-. Ir 1 I /VA 1 lrn C! 4 O «ł * ■ i\T». ,AnM ■_) ,11- ̂ w, 1* łYTf-f, ł n i, *1 n i-, t —
Bulitta. barwiącego ooeeinie w Budapeszcie, 
wygnanego frzez One-oliów. Nawet dżiem 
dzenhiofil-tkie uważają to piraissenio- zn 
woa narodu siowack lego.

n  NJfbUŻYCfA W  KRAKOW SKIM  ZAKŁADZIE 
IvARN\M. Jak słychać, z powodu niedawnej zuchwa
łej ucieczki dwćch opryszków z więzienia krakowskie
go sądu karnego, toczą si^ obeczre dochcdzeni*. o nad- 
uzyiia, oddawna w tym zakładzie prziz niektórych 
fimkcyenarjurzy dokonywało. Chodzi o ułatwianie 
bezprawne odwiedzin „przyjaciół1 i krewnych u wię
źniów, o lekceważenie przepisów, porozumiewanie się 
z. wLź.iiumi itd. Podobni, śledztwo wytoczono prze
ciwko uwom dozorcom i jednemu z uizędników. Mó
wią tai.żo, że kierownik dotychczasowy zakładu jeszcze 
z. czasów austryackieh, p. Paweika, przenosi się nie
długo do Opawę/, gdzie go władze czeskie zamiano,cały 
■KHTOwniłiisln Więzień.

KOZGRABIENiE WĘGLA NA ULICY, Z powodu 
zamieszczonej przez nas pod tym tytułem wzmianki 
croniknr.-kiej w numerze 4o z 19 lutego br., otrzymał- 

jemy sprostowanie w- tym kierunku, że majster stolar
ski, p. Józef P l»;n l)frg (r ani w ewym tygodniu, ani 
w poprzednim wogoio wcgla nie hvpowrał i nikomu 
me dał prlecenia przesłania mu węgla Nie był więc 
P- Józef Kleinherger właścicieitrri wozu węgla, zahrzv 
n;n*egc i6 lutego na ul. Pawiej, i r.ie ulotirii się też 
w boczne ulice, gdy wóz skonfiskowero i skierowano 
do n agistratu, tcnibg.rd.dej, że p. J. Kieinberger dnia 
16 lutego, zajęty w swojej pro cc w ni, wogóło w tym 
dum z demu nie wychoddł.

OSZ1TT Z UL. BOSACKIEJ. Wczoraj gospodarza 
W YD AW ANIE  KASZY JĘCZMIENNEJ. Siekankę r .:i'°ekiego z Michałowic spotkała w Krakowie

jęczmienną pc 25 dkg na osobę będą Wydawały s k lo -| „ ' ? przygoda. Na ul. Zwierzynieckiej jakiś
py rejoTcwi' i konsumy od wtorku 9 bm. za odłączę-1 f'2"- *v  - z. 1 2 końmi do odtviczie-

67 odcii ka lcgitjinacyi złiiorowej w cerne 6 K ' a j ®  ,, t j m celu kazał mu jccj,ać za sol ą aż 
I. zc i k.u ‘ ulicę Losacką. Tutaj, goy zajechali przed pewien

dom, oszust kazał wiesmiakówi v/ejść do tego domu, 
aby tam się „dowieJdcć“, czy węgiel już jest. Oszust

py rej ot 
niem
40 bał. za 1 kg.

SPRAY A  mRAKU I DROŻYZNY SOLI. Tcl. nam 
z, Warszawy: Na ostatnicm lyitiedzęrJu komisji apro- 
wijacjinrjj postanowiono zbadać sprawę braku i droży
zny soli. W tym ccki wę brano specjamą podkomisj ę,

został pized oometn, a gdy — roryentc wawszy się, że 
ten ,,i an“, który go p i7jąirowadził, za nim nic Wszedł,

stosowania represji wtbec restauratorów. Zamykać In? 
zakiauy i ich samych i rekwirować Iokale“ l 

ZASTĘPCa  P. P.1ESIADECK1EGG (Teł.) Zastępcą 
komisarza jcneralnego w Gdańska p. Biesiadeckicgc; 
mnmew-any zostai do ły liczasowy delegat rządu pol-i 
skii'g • w Gdańsku p. Mu czysław Jełowicki.

WIEC .W SRIy a WIE  SPISZĄ I ORAW Y odbędzie 
się we Lwowie dnia b bm ,v sali ratuszowej. Na wica 
zapowiedział przyjazd ks. Machaj z Ncweg. Targu • 

TUŁACZE POLSCY WE LWOWIE, Sprawozdawca 
„Kur. Lwów." pisze:

Niezwykłych gości mieszczą w swym obrębie baraki 
na Janowskie’ !, przeznaczcne dla jeńców i internowa 
nych. Ofo kilką dm temu przjby1 do Lwowa pociągj 
który przywiózł zo 1 schodu okoki 700 Polaków, co 
uszli przed bolszewikami. P” li wśród tjrch nieszczę
snych wywialków' inżynierow ie i lekarze,’ b. urzędnicy 
rosjjscy, ziei lianie, techniczni kierownicy fabryk, ro
botnicy zawodowi, bjui żołnierze z dawnej armii ro- 
syjskicj i oficcrowń,,, byli też legioniści aasi, co prze- 
szAi w'szclki„ tortury iocwoU, a teraz skorzystali z 
okazj-i, by do Polski wrócić. A obok mężczyzn, ich! 
żony i dzied. Tanio z najwyższych sfer towarzyskich 
w obszarpanj-ęh futr.ich, wególe zaniedbanjon stroju,1 
niegdyś wjkwintnj’m, ty ły  i niewiasty z ludu z niemo
wlętami na rękach. Z Charkowa i Połtawy, od Bi.v 
łorusi i Litwy, z JeknL-rynoslawia i Sebastopola. ze
wsząd. uchodził z Pc laków kto mógł, by do ojczjTzny; 
wrócić.

Za zgoda J nikina t  szj’scy c: wygnańcy w Soba 
stopolu_ wsiedli na okręt „Połc-nia", by potem przez 
Rumunię dostać się do Poliki. W Sebastopoiu opie
kował się orni komiiefc polski, be zanim można było 
podróż dalszą zorganizować, trzeba było przeczekać er 
Sebastopoiu trzy tj’godr,ie.

Okręt handlowy Fe lenia" wdnsność p. Rylskiego
.................  . przewinął naszych tułaczy do  Sulinu w Rumunii, fcdzie

gospodarz wyszedł z domu, idę zastał już przed domem j musieli peddać się trzytygodniowej kwarantannie, po- 
ani ktni ani wozu, wartości około 40.060 K. Oszust czem rusz.yli nasi pcdióżni ualei Ldnajcm do Gałaczu.
vrOfci lo i io  xr:„ ; ł  i.i____    .. „  . ..i____ i i_i , t .. . .. . ’

b a p t łn i  z iiisz tzga ie  OenlkiRi?.
Wiedeń, 6 trtawła (PAT). Etoncszą a Ajnster- 

t daniu: Dzknuiki aiugioLńdc ipe tyiiordzają rela- 
raJzińskj, |Cyje, 0 ziipeinetn zniszcz smiti armii Peitikrna. — 

Wiodle donieisień Reuifcera, iwpądł Doniikia na 
pćlwjlspie feistńińridmf w Easadzlk,ę-

GROŻBA NOWFGO STRAJKU KOLEJARZY 
FRANCUSKICH.

P try i, 5 m-wa (PAT) Earas (podaje: po- 
ni-ewttrż fl̂ ||ftfcv<&fcolei franoxil;lkk.b npraiały wis- 
lxi p-aico^Riiójy 6traijtkunjąiCylolii, (p.Eeiclstawki.ele 
paryskiego symdyiluuM1 pracioiyxnikóxy na posie- 
jaonk, odibyiteim w gmachu giełdy pracy, wy
razili ełnergacłzmĄ1 (protest, w  którym wzywają 
wlszysukkh koł&jow&ów do gotowości zaczęcia 
nowego ruchu strajkującego, jeżeli dymisye, 
udzielooie za strajk, będg uti^Tnane w irocy.

SK tys tuczppna crm ll c z e m o n e t
Warszawa, 6 nerea (PAT ). EfcimSka-t szta

bu jeneralnego wojsk pclskiah z dnia 5 bm.: 
Front 1 i t e w s k  o-ćb i a ł o r n s k i: Atak 

niepryjacieisj i  w  okolicy jeziora Wercn został 
rdpar ty. Na odcinku poleskim atak bolszewicki 
pon ow ił się, [rzmazom stwiomdzono udział no
wej 7-inoi dywS&yi boIszjerrMncj. W  kiiku irńej- 
Kach oddziały hlseo przehizły- do kontrakty i. 
'  Front ( w o ł y ń s k i  i p o d o l s k i :  Obu- 
gttonna akcya wywiadbiWc-za.

Pieirwszj' zastępca szefa szteiju jeuiaralr., 
■etjit, K u l i ń s k i ,  pułkownik.

f
fiimucy dgsaj^ s ?ę na PcSshę,
Wiedeń, G marca (Tel. w3.) Berliński koro- 

dpoudent dtó«ncika iAbend< donoisi, że głów
na koin&ya niemieckiego Zgromadzenia nąro- 
iowego zajmowała się na estatniom posiedze- 
nhi tsikże szatrą stosuiikóiy Niemiec do Pol
ski Stanowisko Polski —  wtcdle opinii komi'- 
syi —  co do ruMbwi (^'PwoElowego do wschod
nich -Pm® wytwołajie w Nieergiroch wielkie roz 
gorya7Y,ntt. Korc^^ruitTit diziennika »Abend« 
tajewni‘a, że Niemtcy w dalszych rokowaniach 
e rządem ipote:im ulżj ją obtrzeprzych ton iw niż 
dotychczas.

* 1 L ITW INI O FRANCYI I POI SCE.

ł s t e a  i PoIsKa s s S e t  p tK s ja  z  Fśnspj
Korespondent >Gazety Warszaw- 

fckioj* z R jg i ,  p. Mączewski, żaimie- 
gi/caa pod datą ld  lu tjgo  wywiad 
sxvój z łotewskim ministrem spraw 
zagranicznych, p. Mejerowiczem. —  
Z wywiadu tego podajemy następują
ce szczegóły:

Najważniejszym momentem wvwiaclu była 
strona pokoju z bolszewikami. P. Me j e r o 
wi  c z uważa ją za najważniejsze zagadnienie 
polityki łotewskiej, zwłaszcza obecnie, gdy Es
tonia zawarła pokój. Pierwszy raz zapropono
wali go bolszewicy Łotyszom we wrześniu ub. 
roku. Rząd łotowski odpowiedział lakonicznie, 
że propozycja będzie wzięta pod rozwagę, lecz 
dotychczas oiłpo yiedzi nie dał. Obecnie, wo
bec obrotu rzeczy w sąsiedniej Estonii i oswo 
bedzenio, ca Jej Łotwy dzięki pomocy Polski, 
staje rząd łotewski wobec trudnej alternatywy.

—  Trzeba pamiętać —  mówił minister —  że 
sytuacya nasza iesi iana, niż Polski. Jeżeli dla 
was Rosya nie przedstawia niebezpieczeństwa 
militarnego, to dla ms jest ona potęgą groźną. 
Poza tem wy możecie się od niej odgrodzić 
mal°mi państwami, my zaś jesteśmy i będzie
my zawtze jej bezpośrednimi sąsiadami i musi
my mieć z nią stosunki gospodarcze.

Wówczas zapytałem, co uczyni rząd łofewr- 
ski w razie, gdyby Polska odrzuciła propozy- 
cye pokojowe'?

—  Wówczas —  odrzekł minister -  -musieli
byśmy postępować solidarnie wobec bolszewi
ków z Litwą i ninU.ndyą

Zrozum iał .m z tvch  słów , Ąe  rząd ło tew sk i

ŻYWNOŚĆ AM ERYKAŃSKA DLA POI SKŁ Ame- 
r jka  pospiesza z nową forma pomocy dla Polski. Nie
zależnie od prowadzonej obeci.ie akcja dożjrwiania 
ł .200.000 dzieci, Herbert Hoover postanowił zorgani
zować pomoc żywiiościo.rą dła sta. szych. W  tyir. celu 
amerjkański wydział ratunkowy ęFundacya dla dzieci 
Europy) tworzy specyalnj’  sldacL którj’ ' zaopatrzony 
będzie w większe .lości produktów pierwsze, potrze- 
Ły: mąkę, groch, fasolę, mleko skondensowane, kon- 
swwy mięsne, warzywa, olej i muc tłuszcze. Produ
kty te wydawane będą tjm  mieszkańcom Polski, którzy 
otrzymają od swych krewnych lub znajomych, mie- 
szicających w Amerj-ce, specjalne przekazy żyw. o- 
ściowe.’ Przekazy te waiuści 10 i 50 dolarów w j’da- 
wane są przez przeszło 20.000 lar.ków amerykańskich, 
orzrztmoni-th no Stanach Zjednoczonymi i należących 
do Związku Banku, dzięki czemu każdy emigrant ma
jący krewnvih lub znajomych w kraju może łatwo 
przyjść im z najodpowi.cdriejszą pomocą.

Żywność aincrjrkańska będzie przesyłana (w rzeczy
wistości dowóz się już rozpoczął) w wielkich ilościach 
Po przybyciu do Warszawy- żywność b 'dze ulcładana 
w paczńi waitości 10 i 50 dolarów i wjmawuna oka
zie'elem przekazów. W  ten cpcfćb uniknie się zaga
niania lub zniszczenia żywności \ drodze, sprawność 
bowiem organizacyjna amerykańskiego wj-działu ra- 
funkowego, który czuwać będzie nad bezpieczeństwem 
łaaunku w drodze z Ameryki ao Gdańska, przy prze
ładunku i przewozie do Warszawy naz podczas prze
chowywania w składach i pakowania żjwności, naje 
gwarancyę, iż każdy okaziciel przekazu żywnościo
wego otrzyma przyznaną mu żywaeAć w całości i we 
właściwym czasie. Żywność wydawana będzie po ce
nach min Erwiny dh według rzeczywistego kosztu zaku
pu z doliczeni.'in kosztów przewozu i ubezpieczenia.

O SZTANDAR DV A 20 P. P. Jak się do wiadujemy, 
y  wiązać się ma w  Krako-wie v  nailiiższym czasie ko-

JESZCZE JEDNA TY^ONIARILA. Wczoraj na ul. 
Basztowej are&ztov/am 20-lotnią Stefanię Lachowicz, 
która usiłowała sprzedać dużą pakę tytoniu, około 
2 Kile pan. ów. 'Gómaczyłr, się ora, że tytoń ten ku
piła od jakiegoś wieśniaka na rynku Kłeparskim za 
ShO K  i chciała go sprzedać z nunimidnym zyskiem, 
naj wyżej 10 K  na kilogramie. Pomimo tak uczciwego 
'■cjmr.wai.ia przez nią „handlu", polieya tytoń jej 
«kf nfiskowało 

Z KRONIKI KRADZIEŻY. Wczoraj w tramwaju

J.wbwic uchodźcy zostali zatizymam w pociągu przez 
trzy dni aż do dalszego zarządzenia władz wojsko- 
y j’ch. Po trzech dniach przeprowadzono wszystkich 
wygnańców do baraków na Janowskiem.

Sprawozdawca „Kur Lw ." podnosi oardzo doku- 
czliwe zarządzenia samtairych władz wojskowych 
R.óre do rozpaczy doprowadzają internowanych od 
k..Kvi już tYgndni wrarmńców pcLkich w Janowskie’ -!

POWRÓT JEŃCÓ W ----------Z NIEWOLI WŁOSKIEJ, (Tcl.)
Dnia 2 marca przyjechał do I.wowa większy tiansport 

na linii i skradziono Klarze leucrstein pugilares z ["byłych austrjraekich jeńców z Włoch. Było ich około 
kr\ stą H?n K  i iiiżnymi dokumentami. 2000, przewąfaie z Galicyi wschcaricj z pułków, tam

Do mii szkania p. Walentego Nabożnego, zamieszka- ^ ------ -—  "Ł Tl'  nA~   ‘
hgo przy ul. Grzegórzeckiej 14, włamali sie podczas 
j-go nieci ccii.’ śei nieznani sprawcy i skradL mu bie- 
lirnę; garderobę męska i damską wartości 25.000 K.

KOMUNIKATY I ZAWIADOMIENIA.
Z TOW. KRESÓW POMORSKICH. W  sobotę, 6 bm. 

o godz. 7 wif.ęz trem wyglcsi w sali Kopernika, Uniw.,
u ag. dr Franciszek Kowalski odczyt, pt. „Wrażenia z [ truszewycz znęcał się nad legionistami w Huszt, a gdy.
podróży po ziemi pomorskiej i zagadnienie kaszub-1 proklamowano republikę zachodnio-okraińską, da?
Skic" 1------* -a-— : -1--..: -- ^  ‘ __ . . i  .. ■

stacyr.iowain ch. Do Ośuięęimia prowidzi? traiisport 
oficer koalicyjny, a stąd wiadze polskie ułatwiły im 
powrót do kraju.

ŚMIERĆ KOMPOZYTORA. Tel. nam ze Lwowa: 
Wczoraj ruii.trł tutaj śp. Maryan S i g n i o, znnny 
kcrrrpozTtor i pedagog.

POLONOŻERCA PCD KLUCZEM. Tel. nam ze Lwo
wa: Jeszcze za czasów austiyackieh Ukrainiec dr Fe-

ipnst dawnej zlośoi w Kosaczowie. Obecnie zosral u-
POWSZECKNE W Y K ŁA D Y  UNIWERSYTECKIE wię?iorv, na o pisom ukrairifkie bardzo się oburzają. 

W KRAKOW IĘ. M«rzei 1?20. N~ granicy przyrody DZIEW IĘCIOKROfNY SPRZENIEWIERCĄ. Tcl. 
i filozofi.'. W dniach: 8. 9, 15, 10, 22 i 23 marca: pro: j nfejn ze Lwowa: Przed sadem wojskowym stanął tutaj 
di Bohdan Fzyszkowski: .7 zagadnień filozofii przy-; Alfred Bronisław Sikorski, podch. IV. P., z z-.wodu. 
rody" (ti wykładów). W dńiaclK 10, 14 17 i 21 marca dn ksrz. W»k*rżohy, z.e czasie od listopada 191? do 
ks. prof. Feliks Bortyński. „Teoryc najnonszej fizyki końca lipea 1919 przywłaszczył sobie w drukarni woj- 
i ich wartość filozoficzna" (4 wykład ń  W  dniach: U , skon o;* orzedmioty warti ścł kilkudzicf ięciu tysięcy
12. 18. _ 19, 24 i 25 rnama: dr Jan WT-yssonholf, asy 
stent Ul iw. Jag. „O kilku zagadnieniach fizyki współ
czesnej" (6 wykładowi. Częściowo z do.iwiadczen ami, 
W  dniach. 13, 20, 26 i 27 muica: dr Filip Eisenberg. 
„Z zagadnień o życiu i sn iu c i11. (Wstęp do biologii) 
Z ooraz..mi świetlnemi. Wykłady cdbj; ,’.rać się będą 
w sali Zakładu zoologie:nego Etriw, Jag., ul. św. An

mitet, który miałby się zaiąć ufundowaniem sztandaru nJ' G I P- Wstęp 1 nmrka. Początek o godz. 7 wieczór, 
m - i .  ł -—  iw  1 U ’. . , - ......... >____________i____..W A ITT P I .R R lS r .V T ftW Y «  W  DOM' I A R T V .xT rtiV

Yv Rito, 6 maix?.a \YBK). »I*ie4afwa« jpisztf zdecydowany pertraktować z fcobzewika
r**ęj ynó mirrr/ń m i lał 4̂X7̂ fló i ónrvr\ i* cfAittn l'Qi ! . -t ■%Sprawia pnztefiiytstu Btowtifcieg'0 i‘ t-tos»nk«! 

‘FrairwsmtŁÓw do teęo ępziesntyislu co następuje: 
Ffery prz-cmysfowo i finansowe Franeyi upat- 
tnsyty jako posustawę dr. etwytcii oocraoyj Rzecz- 
pospt^itą polr’ęą. Z Fol&ki ma rozsryrzyć się • 
śott «kĄpa.Tffzyta. na Dioramo, Ka-ukaz; i kiraje 
bałtyLlkio. Z tego ipowottiu Francy a nie życzy 
eebie oderwania Litwy ort Uo sfcL Organ litesr*

mi i dalsry slan wojenny uważa za wykluczony.
—  W  każdym razie —  ciągmąl dalej p. Meje- 

rowicz —  musiolibyńiny przystępować do per- 
traki acyj z największą ostrożnością. Wyobraź 
żam sobie ów układ praedewszy^tkiem, jako 

51preliminarz pokojowy, a raczej jako zawiesze
nie brom', które bedzie wymagało ustawiczne-

, , . , .  i go pogotowia zbrojnego na granicy. Co więcej,
bRu  doda- od metiise, zp Frai iu i ejjjozain s’" , ,Bodziemy miwieli tam trzymać jeszcze więcuj 
gtlys ubiegu ich Anglicy, a obem.ie Francya; 
jawiisla jest gosawdanozo od Anglik

W ŁO C H Y U Z N A Ł Y  NIEPODLEGŁOŚĆ
LITW Y?  --------

WDito, 6 marca (AMtKÓ. »Liekuwa« twierdzi, 
fce W iochy uaiałyt nietpodleęlość Litwy. Wfo-

. . .  . rsięcT
koron. Na świadków powołano składaczy i z reda kto 
row p. Pchraedera.

ZŁODZIEJSKI KONWÓJ. Lwowska miejska straż 
obywatelska. — jak domesi „Gazeta Poranna" — wy
słała osieroci) ludzi, uzbrojonych w karabiny, do Ja-,
worzna, którzy mieli konwojować stamtąd pociąg z 
węgłem dla I w owa. Do pociągu tego dołączono t< i  
l.ilka wagonów z jęczmieniem, przeznaczonym na wio

dła krakowskiego *29 p. piechoty, walczącego obecnie' „RAU T PLEBtóCYTOVt i ‘ D3Mj ARTYSTÓW  senny zasiew dla Towa.ray&twa gospodar3Kiego. Jęcz-,
- . T-*—“  j t— -* —■'------- mień pochodzd z okręgu poznańskiego. W drouze kon-i

sprzedawali jęcz« 
Dc telj 

przyłączyli sięj
Z TOW. CZERWONEGO KRZYŻA. We czwartek WIECZÓR KAM ERALNY z utworów Władysława,1 najpospolitsi złodzi-je krlcjowi i ras.em a kuLwojan-)

wieczorem" Odbyło się w rali Rady powiatowej nad- 7-fleńskitgo przy współudziale profesorów Konserwa ! tami porozbijali daDze wozy grabiąc jęczmień, w irost
zwyczajne walne zgromadzi nie ”  " ....... " " '' '" "  " - - r
Tow. Czerwonego Knyżn. Zebi 
nc. Przćwodniezyi prof. d.- Nowak Sprawozdań 
tychczasowej działalności Tow. Gzem. Krzyża przed
stawił dr Bobak, sprawozdanie z filii krakowskiej i ze 
stacyi wywiadowczej baronowa Krnze. Po długiej i 
czywionej dyskusyi, w kt.órej zabierali głcs pp.:
Ostrowski, di Schneider, wiceprez. Rolle, Idalia Pa- 
miikow.ska, dr Szołajaki i delegatka centralnego Za
rządu z Warszawy p. Wiszyńslca uchwalcno na wnio 
sek p. Oriowskiej dążyć do przeobrażenia krakowskie

laryi Towarzystwa mazycmego, Aleja Krasińskiego 14.

1 kraju i ze świata.
jąc ich w areszcie.

TARNÓW, 4 marca. (Tydzień plebiscytofzy. —  Wiec. 
—  Apel do ludności. — Rczd/.iai spirjausu,. Z dn’ »,nv 

. . .  _ 1 bm. rozpoczął się u nas tydzień plebiscytowy. i*iA
I7KRA 'N IEC  NA POSŁUCHANIU U h ACZELNIKA niądz na ten cel j*łj nie obficie. Urzędnicy się opoaat- 

PANSTW A. ( le i. ) „ Y  perod*' donosi z Warszawy, żo [ koicali. ).istv składkowe się vjrpei,uają.
Naczelnik państwa pr/.yiął 2 bm, na posłuchaniu W tych dniach zebrała się knnisya obchodu, celem 
Ukraińca dra Stefana ćTtwickh go. i m-ządz.cnia uroctyslcści odebrania morza wraz z wiz-

wojska, uiż obaciiie.
—  Jaki jest nastrój w kraju pod tyir wzglą

dom? —  zapy Lałem.
—  Oczywiście nasza lewica prze silnie do 

pokoju.
Wkońcu pomszylcm sprawę granic Minister

Chy zajęły pra wmiicfco to Lamo stanowisko od- uważa pewne nieporozumienie o Walk z  Ksto- 
nosnie do Li-twyr oo i Anglia. Dnia 25 lutego oią za rzecz prztmijającą i jest pew n y , że doj- 
odjetriba! już z Rzymu poseł włoGlti na Litwę, j dzie ̂  niebawem do porozumienia. _ Niooo tru- 
"L'0  sarnio pisrr o donosi, jakoby niepodległość ,r"i f  «rirniMm * I ila n -  K o le i rłn T.iłin.wr
Litwy uzmuia została przez państwa saanay 
Hawąkir,  —

MISY A LITEW SKA W ROSYI.

dniej&za jest sprawa z  Litwą. Kolej do Libawy 
przechodzi przez terj toryum litewskie. Za 
Kożajki ofiarowuje Łotwa Litwinom Folagę 
nad morzem. W celu rozstrzygnięcia spraw - 

r granicznych z Lston-ią i Litwą, nie iest wyklu-
Kcwno, G z i°tc; v‘ K). Z końcem lutego plebiscyt, względnie system zamienny.

Myjeci % pc stąd do Rosyi liLeWiSka misja Ozer- gprawa granicy z  Polską nie była dotychczas 
yroirego Knzyia w stpraAvfe w^miarry jeńców i jrozyrażaaa.
fc? ladnAów. ^     Wróciłsm jeszcze do spratw’ Litwy. Tu mini-
ya  ̂ s ster zachowywał y.iclką powściągliwość, pod

k re ś lił jednak, że wobec pretensyi Litwinów 
do Wilna, zachowuje Łatwa zuneloą neutral
ność, zwłaszcza, odkąd jest w przymierzu woj- 
skowem z Polską.

Nazajutrz ogłosiły tutejsze dziennik1 urrędo 
wy komurndrat o posiedzeniu rady min'strów z

m  o m !?,
Praga, 6 rnarca (PAT), Cacskie ibiuro praco- 

1* i© donosi z Badaąjeaztu-:
Wozc ra uffoetrowie kawalerji Horthyego 

irtfa.i’gnęli do nr loazkania adwokata Perciziga, 
następcy praiwrtego łs-. Karolyiiego, splądrowali dnia IG lutego. Na wniosek ministra spraw ze- 
■Biosztkamo i .zabrali wsaysakio akta dotyczące nmętrznych, MejeYowicza, postanowiła rada mi- 
osoby iKarolyięgo, nadto domagali się wydaniajni«trów, wobec wy^zwołema Latgalii i propozy-
dokimieutów sądowych, 
zamordowania br. Ti. zy,

dotyicizących sąrra w j c j l  p ok o jow e j rządu sow ie tów  —  rozpocząć 
■ i  nim rokow an ia , o ile  m ożności ra.z°m z paó-

Piuga, 6 m a ica  (PAT1), Czeeide tLuto praso- stwami sąsiedniemu Minister Mejerowlcz otrzy-
,wie cHowsi z Buda-petsztu: mał zlecenie wybrania delegatów do rokowań

\ Ses)mte wniesiono interpelacja w  spi awie; pokojowych i przedstawienia ich kandydatur
roigadkuw^go -auknięcia dwAcb ż y d ó w  z  Mi- 
ekolcatt, któryer.. skry to  oójcco lusunięio.

.ono przeprowadzenie powyz.tzcj   ........   —
tu tv«nc.z«wfwogo poszli: książę biskup Sapieha, jei;e- 
rałowio Symon i Zapałozdcz, starosta krakowski Ićo- 
walikuwski, wiccpre/. Rclle, prof. (Ir Julian Nuwak, 
prof. dr Aleksander Kosior p-ot. dr Jiaksymilian Eut- 
kowskj, KłBetaiiiy Buszezvń:ki, dr Józef f-urzycki, 
dr Ludwik Schneider, d. Antoni BoDak, dr Alfred 
Szohiyski, ks. kapelan Jarosiński. Vfł. Skórczewski, 
'VłodŁ. Zawadzki, Stefan Byszewsk:, Lekc.zjński i pa
tio: Zdzisławów; hr Tarnowska, ź,ofia hr \Vielopolska. 
Róża Konrprzarki, jen -rałowa Symonowa, Róża hi 
Raczyńska, Kcntantewa Buszc-»yńska, Iza Ax -ntowi- 
czowa, Anna Orłowska, prof. Józef rm  Kallenbachowa, 
Idalia Pawiikowsk«a. bar. Kruze i Upsteinowa.

Z  TEATRU „BAGATELA". Dzisiaj odbędą się w 
„Bagateli" dwa widowiska- popołudniu o godz. 4 dl-' 
dzieci i miódzioży z udziałem p. Zcfii Rogoszównej, 
wieczorem „Gra serc" Kicdrzjńskiego. Rolę 0'czyń- 
sl.icgo w zastępstwie chorego p. Tuywdara objął p. 
Dante-Baranow ki. Jut.ro, tj. w niedzielę również od
będą się dwa widowiska s] cktaklrwe, oprócz koncertu 
symfonicznego, który wypełni gedzń.y przedpołudnio
we. Popołudniu „liiszpanska mucha", wieczorem 
,.Twaiz i maska".

G*»EftETKA W  „NOWOŚCIACU". We wtorek, 9 bm 
w chudzi po raz pf-mwęzy na rcjieituar teatru „Nowo
ści" rpeielka F. Kalmara „Manewry jesienne". Obsa 
da rói spoczywa w  Tękach najlepszych sił z ‘ snolu 
teatrń „Nowóści" pod reżyseryą L. Latajnera. Rensa- 
cyą będą solowe tance N. Naozieżdiny i Z. Nellego, 
c-raz ewolucye Z. Nellego. Nadzwyczaj melodyjna mu
zyka i nader wesołe lib-etto przyczynią się iii. ątpli- 
wio dc pnw 'dze.iia tej operetki. Dyryguje W. Walew
ski. W  niedzielę Dcpołrdiiu „Targ .ia dziewczęta", 
wieczorem „Tam. gdzie skowronek śpiewa,".

FABRYK A CZESKICH loO-KORONÓWEK W  KRA 
KOWIE. f'n cd  paroma miesiącami władze czeskie 
stwicidrtły istnienie w obiegu fałszywych lfl-T-koronó- 
wek. Ydrozone śledztwo trwało przez czas dłuższy, 
aż di prowadziło władze czeskie do przekonania. ż{ te 
fałszywe lOC-koronówLi wychodzą w obieg z Krako 
r a. Przed kilku dniami pi/yjecl;"! w tej sprawie do 
Krakuwa racica ministeryalny z Pragi, Rozpoczęte na 
miejscu w Krakowie śledztwo przy pomocy policyl 
krakowskiej, którem pi kierował adjuukt B. Karcz., 
doprcwadziło w kro: kim czasie do wykrycia „fabrj’- 
kr it>/’.v“  i całej fabryki.

Mieściła się ona na ulicy Garbarskiej. Znajdującą się 
tam litografię Rogalskiego wynajął przed kilkoma mie- 
siącarr.i niejaki Mąryan K a a rta  za sumę 5.00C K  mie 
sięcznie. T en wziął sobie do kieri wania zakładem, 
który zmienił się na drukarnię fałszywych banknotów, 
lit(grafa wprawdzie nie zawodowego, ale już dość w 
tym specyuiiiie kierunku wykw-alifihowamego. Był 
nim mianowicie Mirosław Fruśa, Czech, który jnż przed 
kilku laty, mieszkając wówczas na Dębnikach, jeszcze 
za austryackich czasów, zajmował się z powodzeniem 
fał?7i w ar i c-m banknotów dwukorc nowych, których kil
ka tysięcy u niego po wykryciu „zahładu" znaleziono. 
Ten to Prusa r.b*cr.i? zajął się w litografii na ul. Gar
barskiej odbijaniem fałszywych 100--kcronówek cze
skich.

1 abrykacya ta. wedle wsz.c!kich cz.i sk szła dosko
nale. rrzsprowadzona rewizya w yłn jla  w zakładzie 
2C1' gctowych 00-kormiówek, deskor ale podrobionych, 
cdyi wiedhie farby. klis„e do odbijania fałszywych 
banknotów, dość zbite co świadczy, że już sporo 100- 
koronówek na rnch olbito td.

Oczywiście Kotarbę i P.usa a.esztowar.o. Nadto 
aresztowano za puszczanie fałsz; wych lOO-koronówek

ich przybycia jest zapoznanie społeczeństwo polskiego ! lucy _ 
z.e stosunkami, panującymi w Rosyi sowieckiej. Prov/a- 1 będzie się uroczysty w 
dzą cni j icrt raj, tacy e z wydawcami amerykańskimi i i program zejdą pro 'z s: .

! j 0 oyicmii' książki o Rr syi. Wydany ma ; zykalno-wokalne, oraz edeerranie „Wozu Drzymały'1
zblffr artykułów o Rosyi sow:-ckiej i dzier KcmRtt zwraca się do piJ-lfc ’ '

wraz zo ślubowaniem. Wieczorem tego dnia od-, 
ieczcrc-k w Sokcdcę w którego 

, _______ . , . łowa wstępnego produkcyc mu-szwedzkind -  *—= - - r, w .  . . « -  -
hyc taiczo zmor arrymii-ow o Jtosyi sciWiwcĘej 1 dzień- ■ Kcmitet zwrraca się do piJ-liczności z goriccm apelem 
n:k p llippńis, pisany w czasm joj nobytu w Rosyi by w tym cLiiu dekorowała domy i sypnęła hojnym

i.;  ... u" w | groszem Sflł ecie plebiscytowe. Obowiązkiem w-plywosowieckiej. Przybyli publicyści ri syjscy zabawią
W arąaw ie przez pewien czas, cio czasu przy bycia z i wych c:y uników 'miejskich jest zwrócić się do'lud-; 
I aryza ich przyjaciół pi litycznych, z którymi m ają' nośei powiatu tarnowskiego z przedstawieniem, by w
c nlftwić jilau wspólnej akCyi. I interesie wspólnej pracy, a więc i sprawy stanu w ło

radzie jr.inistrów,
W obradach pokoio-w-ych wezmą miedzv in . .

Praga, 6 Bsairca (FlAflT). Ctoeskie biusno f n o m  nrmi udział pp.: Mendera, Bergis, b. ministei \ Z  f-ieg Mojże-sza Sefcenkers. i htkn jego wspólnikom 
ao4io.sż z ButdaipesEt.il, rektor rtoiwwsyteto skarbu Purńn. z i profesor Wesmanis, który tartyl p S C w
podeicit Tratrzyaiac da’sae yjpfc-y, fctdjE mato okdawno wiócil z Riowi. trdzia zabiegał o. wyjaśni dalsze azozecołv

OGÓLNO-POLSKI Z.Ia KD RYBACKI W  WARS2A-J schańskiego, nie ./strzymywało się z datkami na ptó 
WIE. W ciniu 20 i 21 marca br. odbęclz.ie się w War- Liscyt. Dotychczas w e  bown m doświadczenia wyka- 
szawic zjazd rybacki z ziem całej Rzeczypospolitej1 zujq zo tak nie jest.. A więc każdy Polak w miarę 
pclsiiej Rc-fc-raty rozdzielone pomiędzy poszczególne: możności pocyinicn dołożyć grosza na wałkę plehi.v.- 

między inr-cml: „Historyczny rys tową.sr keye przedsta wią mi 
rozweju gi rpcdarst.w Kawowych Kongresówki" (J. 
Kossowski), „Włościańska hodowla ryb" (W. Kuln.a 
tych ii. . Reforma rolna, a gospod„n-twa stawowe", „Za 
gospr darowanie nieużytków11, „Depr koracya kraju a 
rybołóstwo stawowe" (dr H Wielowicycld), „O łososiu 
i troci" (dr E. Schećhtel), „Zraczeniu rzek małopolskieh 
w gorpodarcc rybnej" (dr F Lubecki), „Kwes*ya sieci 
rybackich" (L. Drec.zkow&ki), „O węgśrz.u11 fKortia- 
szewski), „O planktonie jeziorowym w Polsce" (dr A. 
Lityński), -„Nasze zadania rybackie nad Bałtykiem1 
„O polski'j morskiej stacyi doświadczalno-ryuackiej"., 
„Naturalne warunlii guspódarki ryb.icj na ziemiach 
polskich" (J. Strzelecki). „O ustawodawczem unormo
waniu stosunków rybackich w Po-lsce11 (T. Ttozwaduw- 
ski), „Zawmdowe stow'arzyszenia lybackm11 (M. Kacza
nowski). „Sprawa centralnego Związku polskim towa
rzystw lybackich". Zgłoszenie lefeiatów można usku
teczniać do dnia 14 marca br. Obrady Zjazdu będą się 
odbywały w Stowarzyszeniu techników (ul. Czackiego 
5). Opłata za koszta uczestnictwa w Zjeżdzie wynosi 
25 marek. Komisya organizacyjna będzie sie starała 
w miarę możności o i upewnienie pomieszczenia w 
czasie Zjazdu. Osoby, chcące i  tego Korzystać, muszą 
natychm. ast zakomunikować Komisyi swoje żądania. 
(Adres Komisyi: Warszawa, Konernika 30, gmach C. 
Y  R.).

DOŻYWIANIE DZIECI W  W ARSZAWIE. Państwo 
wy Komitet Pomocy dzieciom przy współudziale ame-

Miusto nasze stale jest upc śledzone pn y ot z.-my
waniu kontyngentu spirytusu denaturow»T»ego. W u-, 
biegłym miesiącu •trzymało miasto nasze raiedwi*; 
750 litrów, oraz 580 litrów na cele detyntokc.yjne, ,-a-i 
zem 930 litrów. Jestto ilość, jak na czterdzicstotvsię- 
czne migsto stanowczo za mała, zwłaszcza że kónsu-i 
menoi v/ btaku gazu i węgla musją używać spu,tusu j 
'Komisya rozdzielił." spirytus w ten sposob, ze Urzędo
wi gospodarczemu dano do dyspozycyi 20u litrów, re
sztę zaś rozdzielono między konsuniy robouucze, a. 
rzętnio.ze i Izbę rękodzielniczą. Wobec szalonego za
potrzebowania togo artykułu zwłaszcza przez sfery 
niezamożne, apeluje, sie do miarodajnych czynników 
o zwiekszer.ie przydziałów.

NOWY TARG, 3 marca, (Pożegnanie kompanii spi- 
rko-orawskiej). Dnia 26 lutego odbyło sie, w Czarny ni 
Dunajcu uroczyste pożegnanie żołnierzy z kompanii 
spisko-crawskiej. Rano odbyło się w miejscową m ko
ściele nabożeństyo z kazaniem ks. Sikory, wieczorem 
zaś skromne przyjęcie w lokalu Kółka rolniczego. Tak 
w nsbceżństwie jak i wieczerzy wz.ęli udział repie, 
zcntaiiei dowództwa brygady poćffalańśliiej, członko
wie Komisyi plebiscytowej z Nowego Targu, oraz 
przedstawicielu miejscowej intelig°ncyi. Do zgrc :na- 
dzonyeh wygłosił dłuższe przemówienie ich komendant 
pułkownik Galica, oraz dr Guotel, pjz -w.nnb-ząey ko- 
nisyi, który wskazywał im drogi działania i z: da
nia, jakie ich w najUiższym czasie na teranie śiiśb-i-.I J UiiiVjia-łVlU [-’1 UJ »? Oj/O) LIMO. Ulu u V .1 ~   ,, , ,

hańskiego wydziału ratunkowego dożywia obecnie j szej oji*?y2ny czeka. Oprócz tc^o pr/emawian men
i » -n i 1 7 ■* c\r\r\ OA6 .1. . • TTT    : TUT   . 1 - tRLr.i-o tre fi TYT 0*10 Ir i n ł r  R/.r/ TO1 '  Fil O ł. uOSIlOW-w całej Polsce około 1.300.000 dzieci. Vr  s^mej Worsta- 

wio , pomocy Ameryki korzysta 10Y796 dzieci, w  czem 
56.686 dzieci chrześcijańskich i 44.107 dzieci żydow
skich. Z ogólnej tej liczby 24.P08 dzieci chrześcijań
skich i 18.587 daieci żydowskich jest dożywianych w 
instytucyaeh zamkniętyT-h, 19.70-1 diieci chrześcijań
skich i 2.6W żydowskich dzieci otrzymuje posiłek w 
szkcłarh miejscowych kuchni lub z punktów odżyw
czych. 6.520 dzieci żydowskich dożywianych jest prze* 
sckcyę tanich kachcn żydowskich i wreszcie 8.000 
dzieci korzysta, z 4 pijalni mleka P. K. P D. i 17.00l. 
dzieci z 16 pijami dr Bogena. Powiększeniu li"zbv pi- 
jsini i kuchen staj* na prz*szkouzie brak odpowied
nich lokali.

W A l R A Z  LICHWĄ RESTAURATORÓW I KA- 
W iA R ZY  W W ARSZAWIE. Ibecnie w Warszawie 
część niezależnej prasy prowadzi Townież energiczną 
walkę z lichwą restauracyjną . kaceiaraiMą. XV odpo
wiedzi na systematyczną kampanię prasy w tym kie 
runku, zwróconą w części także przeciw urzędowi 
walki z lichwą, urząi ter rozcią ł do dzielników ko
munikat, w któiym oświadcza, że -w ostatnich czasach 
stu z gćią restauratorów i kawiarzy zestitło skazanych
na katy za lichwę. „Nowmj Ccdźic-ine" podając ten       . . .
komunikat, opatm jj go komentarzem, w którym szkoły rzemieślniczej w Lublmie, od siebi dodaje(ti, 1 *i zł O n O i n Ti /I11 I i nKoor I n R.A GAA n „1,1- 1-1 O ł PTI ^̂TTT f p] TT U11 \ o

Its. Fikor.1 ks. Gryglak, Piotr Borowy, piof- Sosnow
ski, imic-num zaś zolnierąy ałpiwiariali ' or- Lor*n-, 
cowicz i sierżant Pluciński, Cziękując Poisce za go
ścinę i _zapewniając o swojej dla niej wterodści. Żoł
nierze śpiewali pieśni pa1 ryotvczne i okołiczniośek»we, 
kom^ onowane grasz por. Lcreńcowicza i wnosili grom
kie okrzyki na cześć Pohki, Naczelnika państwa, 
działac/.y spisko orawskich i przybyłych osob. Między 
gośćmi znajdowali się też ojcowie i matki iotoierzy.

K i mpaiiia ta składa się przeważnie z n..odych u- 
cliocizi ów ze Spiszą i Orawy, którzy uchodząc _ przed 
okrutnym czeskin. terorera, SŁwfwmłi się pod cpiokuń- 
cze skrzydła Pclrki i wstąpili jako ochotnicy do pol
skiej armii W  najbliższym czasie wracają ćó domów, 
aby wśród swego otoczenia pracować na korzyść tych,  ̂
z którymi, łączy, ich mewa ojczysta > serc*. Znaczna! 
część z nich ódbvła pc przednio podróż po Polsce.

W IELK I ZAPIS NA SZKOLĘ W  LUBLINIE. W ; 
dniu 2 k m .  prezydyum m. l.ublma ot,niy«Bało oc p. i 
Vetteruw"j, wdowy po znanvm przemysłowcu luoel- 
tkim .rłaścciclu wielkiego browaru, list, w którym 
oświadcza, że wykonując wolę i intor ryę swłgu^aiac-' 
lego inęza który jeszcze w roku 1914 zapis: w te-
sraumneie 5.20.f!0G rubli na wybudowanie i ^trzjunai.ie.

oświadczają wkońcu. obecnie jeszcze bO.OĆit) marek ni. .ensani cek Hojną
„Kary jednak pieniężne dla restauratorów rac nm swoją onnrę uwarunkowała p- Vetteron _a zastrzeże- 

. znaczą. Zło należy leczyć swoiście nie objawowo. Dc niem. ie miasto Lublin da plac pod budowę ęmachu 
tego musi sio w ziąć Łeim i  ruto. l  udność dumała sie s.zkolv ze szkoła benzie nosiła nazwę szkołł im. .Iu,



N ie d z ie la ,  i HitucjŁ N O W A  R E F O R M A A t. 60. ' 3

husza Yettc.-a i żc będzD prowadzona w duchu chrzo 
icijańskioj etyki. Prrzviyum miasta sprawy zapisu i
!epo warunki przedłożyć ma do rozpatrzenia na naj- 
fliższem posiedzeniu lubelsk iej rady m iejsk ie j a tym

czasem w ysia ło  do o fia rodaw czyn i pismo z podzięKO- 
wamein.

NIEMCY CZESCY NIEZADOWOLENI. (Tei.). W  
Cernit wyburhl powszechny strajk we wszystkich 
»7kcłach niendeekicn. począwszy od szkół normalnych 
fcż do techniki, a to na mak protestu pjzeciw uciska
niu niemieckiego szkoln •  a przez Czechów. Strajku
jący demonstrują po ulicach.

IV ład ze czeskie -zakazały przywódcy niemiJRiremu 
Locłpejnanowi urządzenia odczytu w Bernie, juz zapo
wiedzianego. Lodgemnnn wysłał do prezydenta mini 
Btrów pretest telegraficzny, w którym zwraca, uwagę, 
4b nawet w dawnej Auslryi nie mogło Mą wydarzyć 
pode bnc ograniczenie swobody obywatelskiej.

Irczycient poiiryi w Pradze zakazał mówić po nie 
fficcku w tcatraci. . kinach.

W PKOCESiE ER7BERGERA wniósł prokurator 
przeciwko HeLfferiobowi skargę o zapłacenie 300 mk 
Z powodu obraz, czci.

PAM IĘTNIKI H iNDENBlRGA. (T'el.) Di ia 9 kwiet
nia ukażą się w handhi księgarskim w Niemczech i 
zagranicą pamiętniki Hindu.inirga pt. „Erinnerungen 
ąus meinem Lebeu" w trzech tomach.

i-"**
ZMARLI.
I ) ' Mieczysław S o ł t y s i k ,  dyrektor szpitala w 

Ktryju, zmarł jako ofiara swego zawodu na tyfus, pla
misty w dniu 2 bm.. przeżywszy lat 68.

ł 'ranciszi k It e j  c h m a n. znany i popularny w 
kołach lwowskich wydawca księgi adresowej zmarł 
we Lw< wie w dnia 4 bm.

W  Tarnowie zmarł po krótkiej chorobie
Adwokat

DR, I Z Y D O R  F L A U M  1 
‘ w 49 roKti życia.
Obrzęd pogrzebowy odbył się dnia 3 marca. 
Tłumy publiczności towarzyszyły zwłokom na 
cmentarz, gdzie pożegnał zmanego kolegę ad- 
- - wokal Dr Svruczek. 1892

r

P a w e ł  K o d i u R s k i

jkrzypek o sławie światowej, wystąpi u nas 
ftraz z Karolem Szymanowskim w niedzielę, 

dniu, 7 marca b. r. w »Sokole*. 1800

I6HACY9Y6AS
znakomity tener i niezrównany interpretator 
pieśni, wystąpi w poranku ^Muzyka Rosyjska* 
!W niedzielę, dnia 14 b. m. Bilety na powyższe 
dwa koncerty, urządzone przez ^Krakowskie 
Biuro Eomertowe E. Bujański*, są do naoycia 

u J. Rudnickiego, Linia A —B. «. 1801
j * . ------------------

R! PFRTUAR *•'
MIE.ISKIFGO TEATRU IM. JUL. SŁOWACKIEGO.

Sobota, 6 bm : (Nowość) „Ponad śnieg", di amat w 
6 akiach Stef. Żeromskiego. ,,

. REPERTUAR ~ 3
f  MIEJSKIEGO TEATRU POWSZECHNEGO,
• Eobota, 6 om.: „Opi wieści Iłoffmana".
'  REPFRTUAR „BAGATELI".

Sobota, 6 bm. popul.: Przedstawienie dla dzieci; 
Wieczorem ..Gra soic‘ ‘ .

ł REPERTUAR TEATRU „NOWOŚCI", V
^Sobota, 6 Cm.: „Targ na dziewczęta

M a d a m e  D u h a r r y

'od dawna zapowiadamy wielki film obecnego 
Bezonu, nieporównana senzacya, wchodzi od 
dziś na ekran * U C IE C H Y *  Akcja  filmu, to
czącą się w pałacach króla francuskiego Lu
dwika XV., daj3 sposobność do rozwinięcia 
niebywałego przepychu wystawy, wnętrz, i ku 
etyumćw. W roli tytułowej występują znako
mita artystka polska, POI A NEGRI, która 
kreacją tą zdobyła sobie światową sławę do 
lego stopnia, żo _ film zakupiono do Włoch, 
Francyi i Ameryki. Treścią filmu są przygody 
piękne j modniarki Jeannety, którą dziwne igra
szki losu, a zarazem uroda i spryt, uczyniły 
hrabiną Dubarry, kochanką królewska i pierw
szą damą Francyi. —  Z wybuchem rewolucyi 
uwięziona, Dubarry, sądzona przez tiybunai re
wolucyjny, któremu przewodniczy jej pierwszy 
kochanek, student de Foix, zostaje skazana na 
śmierć. , Uj piękną głowę rzuca kat tłumom. —  
Wszystkie sceny zbiorowo tego filmu budzić 
murzą zdumii-nie realizmem oddania grozy re
wolucyjnej. ©aiesiątki tysięcy usób trierze w 
nich udział. V idziiny wtilki uliczne, zdobycie 
Ba styli i, posiedzenia trybunału rewolucyjnego, 
zabawy w królewskim zamku w Fontaine
bleau maskaradę w wielkiej operze —  wszyst
ko ściśle wediug historycznych obrazów i ilu- 

stracyj. < 1900
Film ten przynosi wszystko, oo zaciekawia, 
wzrusza, bawi i wstrząsa. Obraz ma 7 aktów, 
wym iga i.ięc dłuższego czasu do wyświetla
nia. Dlatego tez w dni powszednio przsdsta- 
iwienia rozpoczynać się będą o godzinie 4.30, 
w soboty zaś i niedziele pierwsze przedstawie
nia rozpoczną się o godzinie 3 popołudniu. —
,Wobec spe Iziowanego olbrzymiego ruchu (fika 
grano w irszawio G tygodni, w Berlinie 595 
T3gy), zwracamy uwagę, że najłatwiej jest 
(Otrzymać miejsca na godzinę 4 30, wzglęlnie 3.

© k r a p r i  s i ś e l  - w o j n y
$8 takim artyzmem o.rrsane w zabronionej do 
niedawna powieści HENRY BARBUSSEJA 

»G G I E N’* ~ s»T+t'T
ukaże rani największy film świata "-*3*. 

braci PalJie 
>O f R A R ż A  MD... ’

(J’nccuse!...)
Część I. od soboty 6 n.arca b. r. • * ■c 

Vn KINIE *LUBICZi — ULICA LUBICZ L.15.

»K  A I NT*.’
C y Tragedya w trzech aktach Pawła Staśkł.

Kraków, 6 marca.
W wyntawiowcij onegdaj oryginalnej traged ii Pa 

»r?a Ftaśki, zyskała polska literatura dramatyczna 
dzieło wyzszoj m a ry  Jeżeli przyjęcie tego utworu 
prrez publiczność nie była tukiem, na jakie autor 
leniał praw > liczyć to przyczyną tego jest niewąt
pliw ie bił -lijny ( haraJiter i styl tragedyi, odbiega
jący już dziś od upodooań współczesnych, i mie
szcząc) się już i pcw neml trudnościami w ramach 
Scooy

P. Staśko podjął zadani® bynajmniej nie łatwe. 
Na tego rodzaju przedsięwzięciach i zoimierzemiach 
łńerackicli aufcirowro dramatyczni kończą zazwy- 
;ł.-j j»w% kary erę. P. Siaako rozpoczął ją od tego

najbrudniejszego rudzaju laakraŁaega, co może u 
pra.vniiać istotnie do pewnego sceptycyzmu w  od- 
miesicr iu do początkującego pfeaiza scenicznego. 
Sceptycyzm nie okazał się uzasadnionym, gdyż 
w alory literackie i poetyckie tragedyi będą mówi
ły  o Talencie i inwemcyi autora nawet wtedy, gdy 
sceniczna interpretacya niezupełnie stanęła na 
wysokości swego zadania.

Treścią » Kaina*, związaną z momentem drama- 
tycznym tragedyi, jest zbroumia biblijnego brato- 
bćjstwa, rzucona na tło konfliktu miłosinego. Kain 
pala żądzą miłosną do A lm y, przeciw' czemu pod
nosi donośny protest kochanka jego. Tam ara. — 
Abel, związany zgodnie z wolą rodziców przyrze
czeniom z ALmą, oddaje rozstrzygnięcie sporu
0 kobietę Jehowie. Stainą na polu dwa stosy ofiar
ną, który z nich spłonie, zapalony ogniem pioru
nu. tego właściciel będJe mężem Tamary, łdoran 
zapala stos Abla, a Kain, niezadowolony z w j t o - 

ku, myno ślubowania, n.e poddaje się temu orze
czeniu i w  przystępie szału zazdrości i złości za
biją Abla.

Na tym szkideaio osnowy biblijnej skonstruo
wana tragedya rozw ija się w  zwartej a k c ji o sLi
nom dramatycznem napięciu, niosąc szereg obra
zów i scen mocnych, okraszonych wyprowadze
ni' m poabici fantastycznych. W pływ  Wyspi.uri- 
: kiego widoczny tu niotylko w szczególe posługi
wania się postłcinmi alegorycznymi, ale takżo na- 
śladownictwcm stylu klmsyczncgr, co się autoro
wi -doiyć szczęśliwie udaje.

Wykonanie »K a in a « w  ogólnym zarysie, podję
to z chwalebnym pietyzmem wr szczegółach wyka
zy wiało pewien pospiech, a vr następstwie tego nie- 
pcrozurriii nia. Ołówek reżysarski powinien był 
skreślić niektóre tyrady osób fantastycznych, bar
dzo piękne w swoim poetyckim stylu, ale cokol
wiek zacierające główną Mnie akcyi nu scenie

A akcya ta przedstawiała się na baidzo orygi
nalnie pojętem i  skonstruowanem tle dckora-cyj- 
nem. pra3fetor,vmjąccm jaskinię w  rajskim ogro
dzie, gdzie rodzice pierwotni obrali sobie siedzibę. 
A więc patryarchalny Adam. bardzo plastyczny w 
dosadnej stylowej grze p. W ierzbickiego, pełna 
wdzięku, jak wiochna, wnosząca powiow radości
1 wdzięku A 1 ni a. grana ślicznie przez p. Morską, 
namiętna w wyr.izie swych pożądań miłosnych T.ą- 
mera p. Klońskiej i srogi a ponury Kain, może co
kolwiek za jaskrawo grany przez p. Sarnowskie
go Ahol znalazł bardzo dobrego przedstawiciela 
w  p. Kuc harskim. 8w Lat fantastycznych postaci 
ri prezentowały w  ła jnem  ujęciu panie: Malicka, 
Rełewiczówna (doskonała »Żą.dza*), doskonałą in
terpretację kostium ową i diwn&tycaną w roli 
■tZawiści* dał p. Zbiucka.

Publlcziność wysłuchała sztuki z żywem zainte- 
TeFOwatniean, a po akcie drugim wywalała kilka
krotnie autora wśród gromkich oklasków.

I , - P  W. Pr.

1 Seimis.I i i
Warszawa. 5 marca. (PAT). Dzisiejsze posie

dzenie Sejmu rozpoczęto odczytaniem mteiąro- 
lacyj. Między innemi jest inte^pelacya posła 
F i c h n y  w sprawie stosunków, panujących 
na Pomorzu i postępowhnia władz administra
cyjnych w byłej dzielnicy pruskiej.

Przed porządkiem dziennym zabrał głos ar- 
■ylisknp T c o d o r o w i c z  w sprawie zarzu

tów, podniesionych przeciw episkopatowi pol
skiemu, ktoro jednak nie były uzasadnione 
przez posła oskarżającego. W szczególności 
odpiera zarzut austryackości biskupów mało
polskich i moskalofilstwa biskupa Łosińskiego.

Porządek dzienny rozpoczęła sprawa pod
noszenia dodatku diożyźnianega dla emery
tów cywilnych i wdów i sierót po nieh. Ustawa 
ix)stanaivia, żo dodatek drożyźnrany ma wyno
sić w przyszłości 40 do 50 pirocent pobieranych 
emerytur i pensyj, stosowiiie do tego, czy eme
ryci, oraz wdowy i sieroty według ustawy au- 
stryackiej pobierają kwoty poniżej 400 koron 
lub więcej, aż do granicy ponad 2 .000, a wedle 
ustaw rosyjskich do 200 marek, względnie po
nad 2.000 marek.

Sprawozdawca p. G o d e k uzasadnia rezio- 
lueyę, aby rząd wyrównał szkody, wynikłe 
z przeprowadzenia relacyi marek do koron ró
wnież w stosunku do emerytów cywilnych, 
wdów i sierót, dalej, aby przedłożył wniosek, 
^-prowadzający odrębnw wymiar dodatków 
dnożyżnianych dla sierót, zn specyałnem u- 
względnieniem emerytowanych nauczycieli i na
uczycielek, oraz wdo ąrom i sierotom po nau
czycielach, podwyższa jąc normę wypłat w sto
sunku do pobieranej ostatnio przez męża pła
cy, względnie emerytury, tudzież, ażeby do 
budżetu wstawił stosowne fundusze zapomogo
we dla zasłużonych nauczycieli i nauczycielek 
urywa fu ych szkół elementarnych i średnich.

P. S m u l i k o w s k i  oświadcza się za ode
słaniem projektu z powrotem do komisyi bud
żetowej, gdyż projekt jest niewystarczający 
i w tym duchu wnosi odpowiednią rezolucyę.

Wiceminister skarbu, W  e i n f e 1.1, zazna
cza, że państwo nie ma praitfnągo obowiązku 
przyjścia z pomocą emerytom, ale tylko mo
ralny. Proponowana podwyższenie emerytur 
przez poszczególnych posłów obciąży państwo
0 wydatek 40 milionów. Zanim rząd wystąpi 
7 podobnym projektem, regulującym pobory 
emerytalne, należy zadowolnić się ob ternem 
załatwieniom sprawy.

W  głosowaniu odrzucono wszystkie popraw
ki i przyjęto ustawę w drugiem czytaniu. Przy
jęto potem rezolucyę komisji, oraz rezolucyę 
p. Smulikowskiego. Wreszcie przyjęto ustawę 
iv frzedem czytaniu.

P. Pi z ą d referował sprawę wniosku księdza 
Lutosławskiego, dotyczącego rachunków z fun
duszów państwowych z czasu przed dniem
1 stycznia 1919 roku. Mówca zwraca uwagę, 
że w bieżącym okresie zaledwie 5 ministerstw 
przedłożyło wykazy swoich rachunków, wobec 
czego domaga się od rządu, aby poczynił kroki 
odpowiednie i wpłynął na zamknięcie i złoże
nie zalęgających rachunków do końca b. r. —  
\V drugiej rozolucyi domaga się poseł Rząd 
kontroli funduszów vszystkich urzędów w Pol- 
sc:, kióre dotąd nie złoży! yrackunków ze swej 
działalności. .. „ .*►

P. H i g e r s b e r g e r, prezes najwyższej 
izby kontroli państwa, uskarża się, żo najwyż
sza izba kontroli pozbawiona jest wszelkiej 
egzekutywy i wykazuje, że, co do rachunków, 
za czas od listopada 1918 do 1 lipca 1919 r., 
rand ira prano żądać wszelki* li wyjaśnień 

należytego sprawozdania. W sprawie rachun
ków za czas po 1 limca lljjrf) r., niema formal

nej podstawy do czynienia władzom rządowym 
zarzutu zwłoki.

P. S t ą p i  :i s k i żąda, aby także polska ko
misja likwidacyjna znała rachunek ze swej 
działalności.

Po wyczerpaniu dysku syi, zabiera głos poseł 
R. z ą d  i wnosi poprawkę, obejmującą żądanie 
kontroli także nad Wydziałem krajowym i ko- 
misyą likwidacyjną w Krakowie.

P. ks. L u t o s ł a w s k i  domaga się, aby 
szczególniejszemu badaniu poddać ten okres, 
który miał charakter prawidłowego rządu, a 
więc' okres rządu p. Moroczewskiego. P. Mcra- 
ezewski zgadza się na to, z tym warunkiem 
ażeby rozszerzyć kontrolę także na fundusz 
legionu wschodniego. P. ks. Lutosławski wno
si, ażeby objąć kontrolą fundusz N. K. N.

Tym wnioskom sprzeciwia nię referent po
seł Rząd

Izba iv glosowaniu przyj mu i o wnios*3k ks. 
Lutosłaiyskiogo, aby sprawę odesłać do komi
sji, z tern, aby w jak najkrótszym czasio wy
stąpiła ni» plenum z nowem sformułowani3m.

Z kolei Izba zastanawiała się nad sprawą 
udzielenia przez rząd gwarancji państ yowei 
do wrysokośei 10 milionów marek dia centrali 
wepóldziefczych stowarzyszeń rolniczo-handlo
wych w Warszawie. Izba uchwaliła odesłać 
sprawę do komisji aprouiznc.yjnej.

Izba przystąpiła do 5 punktu porań,dku dzien
nego. to jest do sprawy utworzenia dostate
cznej ilości kas dla wymiany waluty. Za tym 
wnioskiem oświadcza się, jako sprawozdawca, 
p. O s i e c k i.

P. W  o j t ą 1 i ń s k i domaga się utworze
nia osobnego banku nolskiego, który zastąpi 
obecną działalność P. K. K. P.

Po przemówieniach pp. Stapińskiego, Osiec
ku go i Woj talińskiego, Izba iHSfewałifn lezolu- 
cyę komisyi, oraz rezolucyę p. Woitahńskii go, 
dcm.ngnjacą się j^zedlożenią projekiu statutu 
dia banku polskiego.

Przystąpiono do sprawy wrorowadzenia spe- 
cyalnego podatku na rzec?. ^Czerwonego Krzy
ża#. Sprawozdawca, p. O s i e c k i ,  wzywa rząd 
do przedłożenia Sejmowi projektu ustawy o 
wyprowadzenie takiego podatku. Izba przyjmu 
je rezolucyę

Przystąpiono do ostatniego punktu porządku 
dziennego, to jest do sprawozdania komisyi, 
wybranej do zbadania wdęzioń i obozów kon- 
centracjęjnych. P. T a b a c z y ń s k i  przedsta
wia przykre położenile więźniów', jak i jeńców 
i domaga się gruntownej sanacyi. P. Pu  żak.  
jako drugi referent, potwierdza newymi przy
kładami zaniedbanie zo strony władz wojsko
wych sprawa więźniów' i internowanych. Mini
ster sprawuedliiYOŚci, C h e b d y ń s k i ,  stwier
dza, że niektóre z zarzutów odnosiły się do 
więzień cywilny cli. Otóż ministerstwo dąży. 
ażelrr, mimo warunków,, w7 jakich się obecnie 
pracuje, nastąpił w tym względzie pewien po
słem Minister prosi o odesłanie sprawy do ko 
ir-isyi dla specjalnego tamże zbadania sprawy. 
P. Stanisław G r a b s k i  stawia wniosek, aże
by sprawo odesłać do kemisyi prawniczej i woj
skowej.

Izba powyższy wniosek pra.yjmuje.
Po załatwień "u kilku wniosków nagłych, od

roczył się Sejm do w torku.

Z p t f is lw s B d  ra flg  flpm jlsscs jn sS .
Wi.iiaza.wa, G jrrwrcn- (Teł. wł.) W 'cfclwai tek 

DdbyjwaYy p*ię obrady jiar<stwoivej rady aprowi- 
zacyjnsj. Woufle Wbireityfcfen-efgo oblidzonia skup 
zbocza (powinien się praedstawiać naaMpł^ćo; 
Z/godme a (u&taiwą a 29 ląpcn 2G.575 wag., zgo
dnie z MStawą z 18 listopada 29.431 wagonów. 
Do dnia 15 lutego br. na (pcuzel. tego kontyn
gentu (knipiono ptszieniiey 909 wago win \v, żyta 
11.520 yng. (jędamioriia 2.249 wag. i owtta 2 499 
waigonólw’. Ogółem 17.177 wagonów. Stanowa 
to 51 proc. teorefyozuego (kontjpigemiu. Skup 
zboża ipozakontyingentoiwiogo wiedle pTOwiz*)- 
cyjcenaetgo obliczenia da oikoto 3 typ. wttg., ?. Po- 
znańslkicgo sprowadź i ć można IG tyis., z Po
morza 7 tysięcy. Tecurotyiazmc zupo tu -zńbo wa n: e 
na tmamzec wynosi 11.602 wagonowi Zwiększe
ni© iza opt rzobi iwa. n i a nastajniło wistomk ko- 

mocizności lodzielenia plomocy wschodniej po- 
Łaci Małopolski, z|wS^a®evńia przydziału, dla 
liresów oraz dla bezrolnyci i małorolnych, dla 
miask ponićnj 5 tysjeicy nófisizikańopw’, W  kraju 
posiarlaimjy 3 t.ytiąwe .wagonói" zboża. Rość ta 
wyfftaindByteiby na oałikoiwite pokrycie zapotrze- 
łxnwtania w ciągu trnecL nueeięcy, brak jednak 
więgła dla nraiszjm i taboru kolejowego unie- 
morżliwia. ewyiUkie Głprroŵ adzcnie , dostatecznej 
ilaści zboża z PocnańsPdcgo.

Szief selpcyi- Gościn ki sakomunikował, że cs- 
ny &c’i coetaną podniesione od dnia 10 bm., 
pazaŁem toiorcwał sprawę cukru. Okatznijo się, 
żę Eamiast spodEiewanyidi 5 tysięcy wagonów 
psraduklfąy.a. byłej Kongresówiki dała w  ostatniej 
kaimpanii 3.514 wagonów. W  Pozatanskicm 
również sproAukicya znadznie się zmniejszyła. — 
Rada aprowizaej jna ustanowiła na-stępnie ra
cy© miesięczne ciukiru dia 'uidności miast poivy- 
żdj 25 tyw na 400 gr, na osobę, dla miast od 8 
do 25 tyą. 300 gi-., dla miast o,d 3 do 8 tysięcy 
100 gramów' na osobę. Pozatem Indność otrzy
ma obecnie jednorazowo przydział a© względu 
na naitichodiząic© święta po 100 gramów na oso
bę. i

D s p B te a  I ś r a i k l a « p. K l i fo t? .
Cieszyn, 6 marca (PAT). Wciznrajsz.51 ^Dzien- 

nik Cieszyński**: donosi:
Wiaawa.j przyjął członek (komisyi) alianckiej 

p. V  iltom depuiacyę górników *  p. Tallerem na 
dziele. P. Tallc-r praedstawnł sytnacye w zagłę
biu. Rogi polskich robotników, .uiUządŁan© przez 
Gwecdiów' w Zagłębiu otsluawEkie-m, wziburz-yly 
niceJ îchani© rrobotnikow po-lski-ch na całym Slą- 
sdCu IV całem G.4,Ta-wąk>C'm Zagłębiu paruje 
anarchia. Robotnika fiotekiego me tyiko wv- 
r-zijcają z v,a rsztatów praioy, ale nie jest on 
pewnym życia wtsiantók; pogromow, urządza
nych ipraez bojówki cueeikie. Polskie organiza- 
cye io'bo-tniictztc uspokaja ją wKbunzone masy za
pewnieniem, że komisja ałiamdka wkroczy iv te 
stos .miki i zaprowadzi lad i jporządalk w kraj 1, 
w myśl swojej proklamacji a 3 lutego br. — 
Tiimuzasein jednak komisja, nie przedsiębrała 
nióziego, w&kutełt tizego bojówki czwskie rozzu 
chwelają się coraz fcaiiziej. Obywatelo-m pol
skim wresoeie byłe tego jnuż za wiele i samo
rzutnie y.zię-li się do represji. Wczoraj w Trayń- 
pu wydalono 60 robotników ozaokw h, między 
nkm ifcrlku majstrów i jednego inżymera. Z; t 1-

wieidlziano tez wydalenie dal-szycn cm icJfofnów. 
We Frysztacle wydano trzech robotników cze
skich, pracaiją/cytc-h w tamtójrEcj 6talowni do _ 
Ostrawy z tern, że jeżeii Ozosi nie wstrzymają 
sitokJi ric/gów', tó z Frjmtat.11 wnidalonych zo- 
stanie 150 czeskich robotniiiów. 'Pen sam rucli 
z uzna cza się w Karwanie.

W  odpowiedzi na przemówienie p. T^llera i 
mnjroh delegatów oświadczył p. Wilton, żo 
szidzOirae się oDamza, iż po stronie czeskim roz- 
poetzęto rogi robotnicze, które lyywołaly obec- 
me po etionie polskiej jjoliiykę odwetowy Na
jeży dążyć do uspokojenia mas robotniczych. 
AV fy1m wiąględzie prosił o pomoc i poparcie ze 
strony organizacji, za(ixiwniając, że dążeniem 
komioyi brjużie zatpewniecie ŁUpe-megO) bezpi-e-

GIEŁDA WIEDEŃSKA. Zar knięcic giełdy z dnia 5  
bm.: P-nta majowa t-3‘50, auetr. rcr.ta ko-orowa 9000, 
renta letewa 90, wag. renta kcurnowa 110. losy turę- 
rl.jo Pryorytdy kot.i południowej 1JG5, A n y lo  
bank SCO, l>,nkvcr€in 803, boderkredit 2300, Zakład 
kreilyti wy Aifi. Bank dejir-ziUowy 91*5, I.aenderbiu.k 
1 (35. Mcrkur 91ó, UrunOank fcf.5, Bank obrotowy 720, 
ZivT.ostc?ąka 1573, Kolej północna 11100, Kolej iwow- 
sko-e» rniowiecka 1995, Kok je austriackie 3705 Kolej 
południowa e3*i. Alprny 3810, Berg und HneP-n ll.óOO, 
Krupp 1SH&, PoMi 270% Rima 30(-0, Skoda 28)0, Z.elo- 
®cw:-ki —, Apollo 3770, Psuto 12.900. Galicyjskie Kar
paty Wb0 Galicy* Id fjO . Schcaruca — .

KURSA AUSTR. CENTRALi DEWIZ z 5 bm.: Am
sterdam 9325. Perłir T*5 (£77). Zurycii 4125 (4125), 
Chrystiania 4425 (4425). Kopenhaga 3825 (38251, Sztok
holm 4Si.0 (4800). marki 2~4 (270), lei 340 (340), k r y  
315, franki szwajc. 4100 (4100). francuskie 1750 (1750), 
kry 1375 (1‘’75). szteilingi 870 (870), dolary 250 (250), 
runie 260 (200). Kursa w wolnym otoocie z dnia 4 bru.: 
Zwrapłfl. 175 '192\ '   -  - - -ezeństwa kaaderou obywatelowi. Żamnarmeryt. Tf,‘(!aPe;S7''t to-WD K 88 (108). 1000

-  ̂ , • •, *>. ™ (iw?4 Kraków 110 (1251 Praga 2i5 (2051. Ozecho-
będrae 'itsasLąta, ekrro tyle skarg ik> ntą się wwacya K 23ft (^/W ie jsze  bai.knov> 285
podiiKiii. Nad tą tąiirawą obradować będzie ko 
mioja na najblteszem swojein posiedzeniu i taj- 
mio cię nią, a dziś Łapownić można delegatów, 
ż( koanisya postąpi emetrgicAnie, by przy,ivrócić 
!a:l i porządek w kraju. Te ełowa i -zapewnienia 
p. iYiltona wywarli jaik nancą^zc wirażeme na 
delegatach i niciwąrpliwie, jctoli zostaną Wpro
wadzone tw elzyn, wpłyną uspokajająco na 
WTzburaono masy robotników polskich

KONFERENCYA GÓRNTKĆW ŚLĄSKICH 
Fr/sztat, 0 marca (PAT). Onegdaj wieczorem 

odbyła się w Dąitmowie kenferereya mężów, 
zaufania górników, zwołana z  inicyaiywro Cze» 
chów przez międzynarodową iroanisię płebi- 
scytcnwią. z ramienia hftóirej przybji Anglik p.
Wilton. Chodziło p’-zedczv3zyt?tkiein o (przedłu
żenie 6-godzinnej umiany, t. zpy. ezyfchi-y, w so- 
Dotę 3:a 8 godzin, następnie o pracę, niedzielną. 
Gon.kry cresej wtrąoz oswimaicizyli, że nie może 
być mowy o przedłrrzieniiu ozasn pracy), pók! nie 
polepszy się aprowizacja. IV imieniu związku 
polskich górników ośindadcajU seikirotara p. Pa
puga, że o ile ko.mis.ya nie wpłynie na zmranę 
stotsunków bezipiecze-iistwa w rewirze no nie- 
ty-iKO j/rodukeya się nie powiększy, ale znacz
nie jfessKSft sps dnie, bo fiol&cy robotnicy ni© bę
dąc pewni żyicia, Airogóle p»»oę porziuteą i ofewy- 
eą się samc-obrony. Konfcrencya ni© doprowa
dziła do żadnego rezultatu.

BOJÓWKA CZESKA WYRZUCA ROBOTNI
KÓW POLSKICH.

Cieszyn, 6 marca (Tel. wl.) »Itoootnik Śią- 
siki* donosi:

Bojówita deska w Polskiej Os+rawfe ra Za 
nibku silą wyrzuć* ‘a z pracy 18 górników pol
skich, z których 6 praynalcżnifcŁ. jost do Pol- 
ik:'«j Ostrawy i woigóle są to robotnicy, któray 
w Ostrawie pracują od 17 do 36 lat. Bojówka 
czeska zagroziła robotnikom, że jeżeli do 14 
ani nie opuBEjzą Oiltrwwią załatwi się z nimi w 
mny sposób. Władzie czeskie gjwałt ten ponic- 
raią: sźjef nirzętlu górniczego w Morawskiej 
Cytra wie weawal lab siebie górników i oświad
czy! im, rże b powodu rzekomej agitacya przecnw 
riaTistwu ^zeskiemm mut ra, być ewakuowani. — 
Również co ezyfau Aleksandra w Małych Koń
czycach bojótwtki czcsikne wydaliły z pracy 17 
robotników. Probomicyi ci są mszyac-y żonaci, 
mają. razem 63 dzieci do wyżyw, ieiua, a mie
szkają w MaJyich Kioiidnyca/cih jprwećiętnie po- 
v\yrżoj lat 20. .Akcyą tero.ystGw'czeskich kie
ruje komitet plebiscytowy creskl, na temie któ
rego Ate: socyialista « izcsld Jan Palik e Małych 
Końy-zyic.

CZESI W  OeCYCI, MUNDURACH.
Cieszyn, 6 Pmrca (Teł. wł.) >Robounk Sly

siki« donosi:
Otnegdąi ao Pogumma orzyibyło 400 u-Ji rojo

nych żołnierzy czjesk ch w jmuiduracr wtofKich, 
Póp.nnież do Karwiny pirzyjechaiy wioj&ka aze 
sfcie. puzebrane w mundury fmnciiskie. ŻoLiie- 
rae ctZKŁsey znajdĄją się w ufcrtyeiu. Nad granicą 
śląjską kor^ieutmiją Czesi wielkie masy'wojak. 
W  Ynitikowiicaeh zakwaterowano oddziały wojsk 
wr barakach rcbotnkEyien.

na fi. jisslfi! po Neionytft  

s  t i a M .
Berlin, 6 marca. (PAT). Z Paryża donoszą: 

Tomps* podaje, że francuski prezydent mini
strów oświadczył w sobotę w komisyi dla 
praw zagranicznych, że plebiscyt na Górnym 

Śląsku w myśl żądań polskich będzio możliwie 
przyspieszony i odbędzie się prawdopodobnie 
zaraz po Zielonych Świętach.

KONSUL POLSKI W  OPOLU.
Bytom, 6 marca (PAT). W  Orolu otwarto je- 

nerałny konsulat polski. Konsulem jeneralnym 
mianowany aestai p Daniel KęSEjidkJ, wioe- 
konsulami p. PtasayTki i Karszo-Siedloo-ki. —  
Biura konsulatu enajdują się pray W. Mikołaj
skiej 3Ga, w domu polsld-cgo lianŁu rolniczego.

BHralńilft! „ c e r s o s a  k s ig ja “ .
Lwów, 6 nutrea (Teł. wl.) »Hiran. Bramka* 

donosi: f t - • -
W  tytch dniaich ".{każe się w Wiedniu ukraiń

ska iCzerwora k&ięgs obepnująoa w pierw
szej Ózędci spray y GaUsyi iwciiolniej za cza’ 
od 19 j 9—ii920. Matoryał badai© jprEelożony na 
wszystkie języiu eiwopejiSJue (B i (loby fiożąda
no, aiteby również z polskiej strony po-jawilo się 
podobne wydawnictwo, gdyż inaczej zagrani- 
m  będzie informowana jednostronnie. Przyp. 
red.)

MIKOŁAJ MIKOŁAJE WIDZ W  RZYMIE.
Split, 6 marca (PAT). Połukłniowo-słow.ań- 

skie hiiuirc prasowe donosi: Fteienniki włoskie 
ipodają, że bidy iencralissiimiF roisilisiki w. ks. 
Milko raj Mikołajawiictz piraybjił do Rzymu w naj- 
ściśłajszem incognito.

(•tOOy. Jucnshiwia 14© (170).
SZWAJCARSKIE KURSA DEWIZ ** z dnia 4 bm.: 

Bulin b‘10 (6‘20). Kc landy? £25 50 '22o‘25,. N ou t J rak 
013 (613), T.un.iyn 2 V U  ^UlO), Paryż 43 05 (43‘25) * 
Medyclan 33‘Oi (33T5), P,rtike*i,i 44*75 (45*25), Kopcn-, 
haą* 92*50 (92*50), Sztokholm 114*75 (115), ChryŁiyanip 
j 6* '75 (105), Madryt 100*75 (100*75), Buenos Aires 275, 
(268;, Zagrzeb 4*30 (4*40). Kraków 2*00 (2*60), Budapeszt 
£*25 (2*50). Praga 0'30 (0*20), Wiedeń '2 30 (2*40), noty  
koronowe stemplowane 2*20 (2 25), Doty koronowe nio- 
st, u, pi rwane 2*50 (2to;.

SZWAJCARSKIE KURSA DEWIZ z 5 bm.: Wieś 
dtń 2*4fi. au^trj-ackie koroi.y sfomploirane 2*40,- koro, 
nV nio-1 -mplowane 2*75. Berlin 6*10. Praga o*25.

GDAŃSKIE ZAKŁAD Y BANKOWE ZAMKNIĘTE. 
Tel. 7. Gdańska: Wszystkie istniejące tu niemieckie 
zakłady bankowe zostały wczoraj, wedle doniesień 
„Danniger Zeitung", z rozporządzenia starosty zam- 
knięto. Przyczyna tego rozporządzenia nie jest znana.

MEMCY * NAFT© POLSKA. „Donziger Zeicung*7 
zamieszcza długi ariykuł wstępny, poświęcony fpra
wie przemysłu naftowego w Polsce. Artykuł twierdzi, 
że tereny naltowe w biio j Galicyi mają dla Niemców 
w dalszym ciągu pomimo rcspadnięcia się Austiył, 
wielkie znaczenie, gdyż Niemcy n*» mogą z powodu 
złej waluty sjiTowadzać nafty z Amervld- a nadto 
Niemcy potrzebują nie goicwych produktów, lecz tyl
ko surowców, któreey u siebie przetworzyły, Ameryka 
zaś riećfcee dostarczyć surowców. Nadto odgrywają 
tutaj wielką rolę listy przew.izcwe. Niemcy m itylko 
nie mogą dopuścić ao ?.iur-iejs?en;a się wpływów nie
mieckich w  galicyjskim przemyśle naft.,w,m, lecz 
powinny go jeszczi naiilziej powięiiszać, 1 nie dać się 
wypcha,' kapitałowi ententy.

Odpowiedzialny rena .im, 
MICHAŁ KONOPINSKL

Wyć- sre«(.

^  RUDOLF OSMAN.

K a d e s t a i i e .
(Artykuły w tym ddalc nie pochodzą od redautyl),

Podzffi;owanis.
T^szystkim, którzy wzięli udzrał w pugrae- 

bie s. p. r i &o dż al-j wa nogo męża me gro, lub też 
pospieszyli z wyrazami żalu i «'spółczu< i.r, wo
bec ciosu, który umie i redzine moja tak bole
śnie dotknął, składam z głębi serca płynące 
wyrazy podzięki. FriedcwszystJdem dzięlii szłę 
Najprzewielebniujszemu Ks. Bislcupowi Nowa-' 
kcwi i PrzeivrótebD.em’i Duchowieństwu za od- 
danie ostatniej pcsluą-i ś. p. Zmarłemu, dalej 
Prezydyum i gremium Urzędników wszystkich 
Sądów krakowskich, Świetnej Kadzie miasta! 
Krakowa, Prezydyt m i Urzędnikom Magistra 
tn krakowskiego, Dyrekcji i gremium Urzę
dników Kasy Oszczędności metsta Krakowa, 
Szaricwmej Redakcji »Nowej Reformy*, oraz 
wszystkim Krewnym i 7-najomym przesycam, 
serdeczne zBog zaupłać.!*

K ra k ów , 5 marcal IŚ^O r.
Jadwiga HAŁATKIEWIGZOWĄ 

z synem.

D e n t y s t a  F i s c h e r  >

zaprzysiężony znawca sądowy 
1880 2 POWRÓCIŁ.

In k ć s ,  ul. «vc??kB L. 60 Ttlcł. U ’A

12B Poppfrieno 
I

KRAKÓW.
zaręczeni w marcu.

1890 K R A K Ó W .

DO SPRZEDANIA: Kamienica dwupiętrowa 
z wolncm mieszkaniem, z ogródkiem. 

Kamienica dwupiętrowa, wolne lata. Uerta
250.C00 K

Willa piętrowa, drewniana, 1 mórg lasu, pól 
morga roli, położona blisko Krakowa. Cena
TO.000 K. — Wiadomość: Biuro J. Seweryna, 
Kraków, ulica liefom męka 1-_________1845 3

' Hrtfflj Sra M toe
W  SZKOŁĘ S T  B U R N A T O W I C Z A  
W  KRAKOWIE, ULICA FLORYAŃSKa L. 55 
1579 12 rozpoczynają się 
ćuia 10 marca, a kończą się 30 czerwca b' r. 
Wpisy codzteańie od godziny 5 dc 1 I od, c do C 

po południa. _____________

O s i s ł  e k o n o t n l s a n y .
KUkSA GłFLDY KRAKOWSKIEJ.

. z dnia 5 msrea 1920.
Ałti yt Toir. hanći. ł przetu.:

“■:ęYFank 1'rzeir.i doTiy 
1’olskie Toi- bandl II era. •

Tr.nn.-j.kcya 
Gał. ake Zakłady górn. Fiersza

I js r c a k c y a  
,T "p fge*‘ Ton dki przede, górn.

Waluty:
Maiki niemieckie a 10*i0

Traesakcya
K itle  carfkie po 500 rb

Transskeya
l ei lumuófkio 
Ptaga

Tramakcya i

of*ar, żzd.
600* -  6S0‘— 
420'— 460‘— 
445'—  450*— 
£025'- 2075*- 

8050- 
£500'- 2&00-

217'— 257'—
4 22‘—
‘ 208*— 278*—
1 273*—

300*— S20‘—
338’— 248‘—

i , . 243'Sp

Zakiad Iskarsko-dentystyczny 
S t e l l

Dzieł techniczny 1726 4
F r y c ł e ^ y i f  L S w y

KRAKÓW ____________ . DIETLA I . 46, Ił P

KRAKOWIE 
1844 3

F I R M A 
H. M E N D E L S O H N  W  

poszukuje

„ k a s y  e r a
tudzież SIŁY EUCHALTERYJNEJ.

Reflektuje się tylko na. siły' rutynowane. Do 
oferty należy dołączyć odpisi świadectw. —

D p  B i S a r k i i S
ADWOKAT 

W WIEDNIU I., WIPPLINGERSTRASSE Nr 3 
zorta zamianowany lap-zysieżcnym tłumaczem 
sądowym dla języka polski ę o _______ 1485 5

BIURO SPEDYC\ JNO - KOMISOWE 
I AGENCYA CŁOWA

Z j g s i s M i i t a  A u e p h a e h a
KRAKÓW, ULiCA FLORYAŃSKA L. 36.

1698 3

A d w o k a t  O r  K a ro ! h a n d e l
przeniósł kancelaiyę 1572 5

7  d %  W a r s z a w y

i prowadzi ją przy rnicy Granicznej L. 14, II. p.
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€ O c e n i e  e «i  p o d s t a w i e  n m ś e n i o ^ e £ ? o  s k r t n t ia

TOWARZYSTWO K tC T JE
!  l h

p r z y s t ę p u j e

n a  p o d s ta w ie  u ch w a ł W a ln e g o  Z g r o m a d z e n ia  a k c y o n a ry u s z ó w  i  R a d y  Z a w ia d o w c z e ) z  d n ia  24 s ty c zn ia  1920 r ,  z a tw ie rd z o n v c h  r e s k r y p te m  m m is te r s iw a  sk a rb u  
z d n ia  12 lu te g o  1920 r. L , 12643/20

saw

m
m

P i f l u f i s i i i i l a  l i i  20,000.000 II na -50,000.000 1
p r z a z  m f c m  b c  a s y  e h  ? 5 . 0 t i 9  s z t a l i  a k c y j  p u  4 0 3  ę  i m S e i s n e l  w a r t o ś c i .

E m is ja  p o w y ż s z a  p r z e p r o w a d z o n ą  b ę d z ie  n a  m o cy  p o w y ż s z y c h  u ch w a ł y j  t r z e c i a  s e r y a c h  p o  1 0 , 6 0 0 , 0 ^ 0  k o r o n ,  c z y l i  p o  25 000 s z tu k  a k c v j 
p o  400 I I  im ien n e j w a rto ś c i. ‘ *

N a  ra z ie  p r z e to

rozpisuje m sottępĉ  f c i2ni 10,003.000 1 ezyll 21.000 %M oKcy] w K l i  imiennej wiotsi,
fciRS

P r a w o  p o n o ru  a k c y j z te j e m is y i p r z y s łu g u je  p o s ia d a c zo m  a k e y j d a w n ie js z y c h  p ięc iu  e m is y j 
e m is y j p r z y p a d a ją  t r z y  a k c je  n o w e j em isy i, c z y i i  p o  je d n e j a k c y i z k a żd e j z  tr z e ch  s ery j.

K u rs  e m is y jn y  d la  w s z y s tk ic h  tr z e ch  s e r y j w y n o s i:

* w ^ »v zijr cuab ii uanAU , ĵ\J\j£*cl w l/li Liiiia jl o vj unuia xvu\J 1*
D y r e k c ja  Z ie m s k ie g o  Banku^ K r e d y t o w e g o  z a s t r z e g a  s o b ie  p r a w o  p r z y d z ia łu  s z tu k  z tem , że  p r z e s t r z e g a ć  b ę d z ie  p ie rw s z e ń s tw a  s u b s k ry p c y *  w e d łu g  te rm in u  

zg ło s ze n ia . Z  c h w ilą  p o k r y c ia  s u b s k r y p c ja m i p e łn e j k w o ty  10,000.000 K , d a ls ze  s u b s k ry p c y e  p o lic z o n e  b ęd ą  n a  p o c z e t  d ru g ie j,  ew e n tu a ln ie  tr z e c ie j s e r y i  e m is y i.

w  ty m  stosu n ku , że  n a  k a żd e  c z te r y  a k e y e  d a w n ie js z y c h  p ię c iu

l

dla  dawnych akcyciiaryuszy, wykon a j ący eh praw o na&ora w term in ie zakreślonym , pc K 450 za sztuką, 
d la  n o w ye l akcyonary iiszy p© K  526 za sztukę,

d la  je d n y c h  i d ru g ic h  z d o lic z e n ie m  5°/0 o d s e te k  o d  1 s ty c zn ia  1920 r. 
N o rce  a k c y e  u c ze s tn ic z y ć  b ę d ą  w  z y s k a c h  B an k u , p o c z ą w s z y  o d  d n ia  1 s ty c zn ia  1920 r.
Mirrairnwo *71 /■*n7̂ T > 1,-,-, T/’-— 1̂ —, 4 -  ̂-—  x   L. • _   !___ .1 _ . .  1..  i_______t_ _ j_

ich

•Na u is zc zo n e  w p ła ty  B a n k  w y d a w a ć  b ę d z ie  ty m c z a s o w e  p o tw ie rd z e n ie  k asow e, za  zw ro te m  k tó r y c h  w y d a w a n e  b ę d ą  w  sw o im  c za s ie  o r y g in a ln e  ak cye .

Ternriia zam k n ięc ia  sii&skpypeyl p ierw szych  1 0 ,0 0 0 .0 0 0  K o zn acza  s ię  na d z ie li 15 m arca  £1220 s*.,
te rm m a  s u b s k ry p c y j d a ls z y c h  20,000.000 K  b ę d ą  p ó źn ie j o g ło s z o n e  . •

W p ł a t y  u s k u t e c z n i a ć  m o ż n a »
w  Z i e m s k i m  ^ a a k a  K r e d y t o w y m  w e  L w o w i e ,  ©2. T r z e c i e j j o  M a j a  L .  5  —  o ra z  

w e  I l i a c h  B a n k u  w  I f r a k o w ś e ,  p l a c  M s r y a c k i  Ł .  9  i w  L u b l i n i e ,  K r a k o w s k i e  P r z e d m i e ś c i e  L .  6 3  ( r ó g  u l i c y  S z e p e a a ) ,

w Banks K redytow ym  w W arszaw ie, u lica M azow iecka L. 9, 
w Baiakii Zw iązku Spółek  zarobkow y cła w Poznan ia,

w  B a n k a  H a i i d d o w ^  m  w  P o z n a n i u .  1629 2 »

25 latejjo b. r.
poiczaa  Jazdy trariwajera w Kra
kowie, zgubiłem swą kartę odro
czę u ia  a U  lutego 10 j O r. z  na- 
Łrtiskiea Fz»k Aron Schongat, Uro
dzony w Padjćrzu w r. 1901, foto
grafię •; u kartę przemysłową z r.a- 
aw.ssd.m W .if Klauiaser. Znalazca 
ca zwret otrzyma fcagredę. Jzak 
Aron SahSngan, Not/y Sącz, ulica 
ślepa. 1827

D o  sp rz e d a n ia
szafy ze łttopa korzennego. Wiado 
moJĆ: ni. Straszewskiego 11, II p,, 
rn.ędzy gsdz. 8—10 i i —3. 18t>l

C M o p l e c
do z” wodn Handlowego. w wieku 
lat 14—15. przyjęty' zostanie do 
nratr&zjtau S. Snrdowicza. Kraków, 
Linia 4 -B . 1863 1 2

SPIECH0WSCZ i FILIPEK
t  Hanlei delikatesów 

E '« j łś r .  uL (Lrodika 26

v dostarcza ą sturopoiski p *

m l ś d  „ l a f l o b a 21
w oryginalnych butelkach hurto
w i ie i eięściowg. 1266 4 4

W I Ł Ł A
a ogrodem jarzynowu-owocowym i 
Ziibilowanieui gospodamzem w Bro- 
nowieaoh Wielkich, pa.k dworski, 
do sjwadaaia. Wiadomość w  kan
celarii adwokackiej w Krakowie, 
p l.c Sccscpuński 7. 1867 1 2

B o  s p r z e d a n ia
cięć krów rasowych, cielnych. Ul. 
Warszawska 51. 1868 1 3

* ^ ó z 8 k  d z i e c i ę c y
duży, o niklowych rescraon, do 
tprzedani Ui Wielopole 15. I p, 
front, — OgiądaS można od 4 —7,

lSi 9 1 2

tem snlów  

laro do p is o ^ io k  

płynnej 1MI , ,  

tuszo chińskiego i t  d.
iostarezz Krajewa fabryk, atra- 
mentłw i wyrobów chtmisznych

S. ?.a-^ w Pracmyśia.
i .  u caJw.odZ s ta r3 fo '3 k l

filii! r„ZG$iM“
W orygijalyj :li K"tblkach dc han' 

dln delikatesów

jslissa CltutftwkH
Uraków, s l Sławkowska 28.

1265 4 4
e- i. ■ i..

z kiikoietnią praktyką biurową; pi 
sząca bardzo biegle na maszynie, 
znając- 8tenogra.r'ą i buchalteryę. 
pcjznku j  oapowieinisj postny bin- 
Towey. Ź^roszania pod „HŁ S.“  
p r i j j ja  ) Adm. ,N. Ref.“ 13i2

Ppórka z o %t . odp.

w Rnłmfe, ol. Buka JtMicia 21
ma do sprzedania wi^kszti 

ilość ?łnni chromowego.
1316 1 3

? ! m  p @ l i c y | s f
Doberman, do sprzedania. Wiado
mość ks-ęgarnUDumanda Pressów. 

1828 1 3

Badkalte? I  kiikoietnią prak- 
tytą, oraz wykształceniem 

teoretyezuem, f*seoŁ«je ztjęaia w 
gedzloseb p.polainiewych, w in- 
itytssyi 8Tisnw»wej. Zgłoszenia pod 
„B uciss lfer11 przyjmuje Admini
stracja ,  Nowej Rsiermy- 1830

Do

KraR06JjM 220

la ilra iłiid ii
s? Krakowie.

W  nocy z dnia 23 na dzień 
24 lutego 1920 usiłowali btn- 
dyci właaać się do raojfgo 
lokalu fcankotrego. — Onrana 
Szan. Zakłada spłoszyły ban
dytów, którzy zaopatrzeni byli 
w doskonała narzędzia, i u- 
ckroniły nnia w ten sposób 
od znacznej szkody.

Poctawa n się do miłego 
obowiązku złożenia za to Szan. 
Dy^ekcyi szczerego podzięko
wania. 1874

Kraków, d 25 lutego 1920 
Z poważaniem '

B. s.ss2 Ê ’ r  I 3*ia.

Staropolak l

m iód „ Z A G Ł O B  A * 1
,r oryginalnych butelkach sprza- 
daje w wiekssych i maiajiiyrh 

iiosaiach hendti delikat«rów

% i m  £ ® m % ? A 3
”  r a i l i  w, cL  Łarrr.eLcLa 70

lita  4 4

SO p r ie ća id a  parsA.a brdo- 
wlanŁ w Krakowie kofo parku 

Krakowskiego oraz pensjonat kom
pletnie urządzany r  Zakopanem. 
Bliższa wiadomość pad „P ir s e la  
budow lana", poste resUnts Za
kopane. 1789 3 3

n t ^ S E S f r i  p © ^ € 2 © S I S ^ i € 2 ^ C j l
6p’ Z!daj(, hartowo 1140 8 19

ia b ryczu y  skfaa częśc i ao  *n asz ;a  do szycia

J ó z a f  ® O L D M m ,
Warszawa, oL IjU iadechi-jb Nr t» (dawn. Kaliksta) telefon 268-71

Gallc«is&I r4m km  Banit hlpoieczn?
r . « ^ f z i e 4 ś k * 3  f r a f i ł z

okcpnaiUDSZIkił OoiicWM iiRcmfi BouRa iilpolesnois
oóbędzie &ię wa u«orek, Skała 2:3 krsisfeaia S923 r., o jjsirtsSrla iO-łe! 

^rzed pofeflzueśa g “m.»cT*a SłsIlb bipoieczs age we Łwo®2a.

r s z p r & is s
1. Sprawozdanie % obrotów Banku za rok 1919.
2. Sprawozdanie Rady nadzorczej o zamknięcia rachunków i powz:ęcie dotyczącej uchwały.
3. Oznaczenie dywidendy za rok 1919.
i. Wniosek na zmianę stniuto i na powiększenie kapitału akcyjnego dc 100 milionów K.
5. Wybór dwu członków Rady .nadzorczej (§ 3fi).
6. Sprawozdanie o stanie funduszu pensyjnego.

TP. Akcyonaryusze, którzy mają zamiar wziąć udział w tem Walnem Zgromadzeniu, 
zechcą w myśl § 54 statutu złożyć akcye swoje najdalej do dnia 22 marca 1920 roku
w głó.yncj kasie Towarzystwa we Lwowie, lab w filiach Zakładu w Krakowie i w Tarno
polu, na które, oprócz pokwitowania, wydane im będą także karty legitymacyjne, upraw
niające do wstępu na Walue Zgromadzenie.

PP. Akcyonaryusze, którzy przysługujące im prawo głosowania zamierzają wykonać 
Drzoz pełnomocniKów, zechcą pełnomocnictwa, na odwrotnej stronie kart legitymacyjnych 
umieszczone, wypełnić i własnoręcznie podpisać

Zamknięcie rachunków i bilans złożone będą na ośm dni przeu "Walnem Zgroma
dzeniem w sekretaryacie Banka, gdzie za okazaniem karty legitymacyjnej będą PP. Akcyo- 
narjnszom wydane.

Lwów, dnia 2 marca 1920.
JE£.£a.<Ia. n a d a o 3 ? c z a .

§ 84. W  kaiteir Walnem Zgromadzeniu mrją glos ci atcyina-jusze, którzy przynajmn *j na cztery 
tygodwe przed zebraniem oię zwyczajnego lub nadzwyczajnego Walnego Zgiomadzer:a złożyli akcye, 
nźasadniaj&ce ich prawo glosowania, wraz z nietacadłymi jeszcze kuponami w kasie Towarzystwa, lub 
w innych miejscach, które Rt da nadzorcza przy o&łosseaiu zwoianij oznaczy. Ra złożone akcye wydane 
będą pokwitowania i karty iegitymacyjnejdo wstępu ua Zgromrdzenie.

g 56. Każdy akcjonarynsz » a  praw i do tyin głosów, ile razy reprezentuje po 10 akcyi. Żaden jednak 
akcjonaryust, bez względu czy we własnem iszienra o*y jako pełnomocnik głosuje i żaden pełnomocnik, 
jednego 'uh w:oeej akcyouaryus.y. w:ęcej niż pięćdziesiąt głosów mieć nie może.

§ 57, Prawo głosewznia na Walnem Zgromadzenia muźo wykonywać akcyoniryaat t»k  oaobićoie, 
jak też i przta cmccovran’.e d.ugiago akcyr-naryusza, m-jąaezro prawo głosowae.ia. Wyjętkowo mosrą być 
sastąpioni małoletni przez opiekuna, zoztajacy n*d kurztalą przaz kur-ton., koBiety przez pełnem icnika, 
spółki hzrdlowe przez,jednego i  prowadzących ich firmę, stowarzyszania wogóle przez jednego z czi intów 
do tego umocswaoegc osoby moralna przez jednego ze swysh przełożonych, chociażby ci zastępcy nie by).
sami aktyentrjuszami.

(Przedruku nie płacimy.) 1876 1 3

SV2F0 'j>0Sskl

w oryginalnych bntelkach stale do 
nabycia u firmy

T e n  H I  M k i e l
Erakćw , cL  Z w śerzyc lcc iia  12.

4868, 4 4
— _ ■ ■■ tm g— —  » «n

Wifksze Towarzystwa akcyjna
p o s z u k a i e  P o l a k ó w ,  d o
d z ia łu  h a n d ło w e g o  i  te ch n ic zn ego . Z g ło s z e n ia  
d o  B iu ra  »R u r .h «, u lica  S zc ze p a ń sk a  9, p o d  
„ M a E . d I © w l e c a .  . . m s  3 3

l . 2-^8 iv - i6 ;o ,

Djrekcra hclei j^ństirnwycK w Krakowie rozpisuje 
niniejszem publiczny przetarg' na dostawę materyaiu drzew
nego tartego dla celów warsztatowych na rok 1920, a m.a- 
nowicie:
8.600 ms materyału sosnowego lub świerk., część jodłowego,
1.200 „ „ dębowego,
■ 65 „ „ grabowego.

Bliższe dane, oraz wymiary maferyalu zawierają for
mularze ofertowe, które Dyrekcya kolei państwowych (W y
dział IV ) wydaje, ltiD przeszłe na żądanie za nadesłaniem 
porta pocztowego wraz z ogólnymi i szczegółowymi warun
kami dostawy, mającymi służyć za podstawę do wygotowa
nia ofert.

Oferty należy snorządzić na przepisanym formtdarzn, 
zaopatrzyć je, jakoteż załączniki stemplom za 2 K (marek 
140) i wnieść opieczętowane z napisem: „Oferta na dostawę 
materyału drzewnego t a i^ o “ najpóźniej* ao godziny 12 dnia 
12 marca 192C r.

Oferowane ceny mają być skalkulowane ze wszyst- 
kiarci kosztami, loco wagon, jedna lub więcej oznaczyć się 
mających slacyj kolei państwowych normalnotorowych z wy
łączeniem kolei lokalnych • i wąskutorowych. Ceny należy 
podawać w walucie markowej.

Dostawę należy rozpocząć zaraz po zatwierdzeniu oferty 
i ukończyć ią do końca roku 1920.

Równocześnie z wniesieniem oferty należy złożyć w ka
sie krakowskiej Dyrekcyi kolejowej poręczne w wysokości 
10°/0 od wartości oferowanego materyału.

W  razie przyznania dostany,- złożone wadyum przepi
sze się na kaucyę dla zabezpieczenia dostawy

Otwarcia ofert, przy którem oferenci mogą być obecni, 
odbędzie się dnia 13 marca o godzinie 10 w Wydziale IV 
krakowskiej Dyrekcyi koiei państwowych. Oferenci pozostają 
związanymi swoją deklaracyą pizez 6 tygodni, ucząc od dnia 
otwarcia ofert.

Dyrekcja zastrzega sobie prawo całkowitego lub czę
ściowego przyjęcia ofert, albo też zupełnego odrzucenia tychże 
bez podania powodu.

Oferty ustne, telegraficzne lub telefoniczne, dalej wnie
sione po powyższym terminie, nie odpowiadające wymogom 
tego ogłoszenia lub zawierające niezrozumiałe lub dwuznaczne 
oświadczenia, nie będą uwzględnione.

Oyrfca Kofel paosiwowycl! w Hłskw.
Kraków w lutym 1920.

W ) t e & 3i a v  f i #  s z p f t S s l s i  d e s t e n s p
t y l k o  w a g c n a i a i

98'99°/t-owy orygiualuj airiryhaltoki pierwszej jakośoi 
śturb m  mieflifbwj’ fslny Kamień), 

128/130%-owy oryginalny amerykański i angielski
żrący denek sodu (kamień ługowy),

99/100%-ewą ayojlijf^ą
skrkę, prerai ił siarczany, siarkę w lnsltufi, 

tudzież
sin“ry da wozdw, kalafonię, ałun, boraks 8fl"D, 
kwas octowy, parafinę, ang. Z maer iwyiłlo |<drne, 
jakoież artykuły chemiczne i wazrikltgo rodzaju maleryały surcv.e, 

wyłącanie z eamorskiej pierwszej ręki 1367 3 10

„SRIElHi?", Gkbi. TowiBjrtwi Cia mwtfu i iiisia
Centrala- Wiedeń, I., Fleischma^kt I. Adres teiegr.: „Orient** Wiedeń. 

Własno filie: Tryest — Genua — Berlin — Sudaaeszt.

Poszuku ję 2—3 pokoi i  kuch 
nią, przedpokojem, elekirybą 

klozeiem. górą. piwnicą, e s  ot 
x łazieniit, n Krrkowio lrb P o i 
górzu. Zgłoszenia pod „Sators* 
■f,ńw‘‘, przyjmuje Administracji 
„Nowej Reformy1*. 1856 2 a"

/ftfodttss srads iR a
do binta t i Jowiansgo posznkejt 
Peltscher, Kraków, cl, A . Polo 
ckiego 2. 1839 2 2

^ od p rom u tte ra ty  „Nene Troił 
t r  Predfe* lub innego dziennika 
wiedeńskiego coszuiaję. Zg-losce- 
nia pod „D r B.‘ przyimajfa Adm 
Nowej Reformy" 18j 3

E3ŁSCZAENŚA FOSTĘPCW A

GhiuuraiR-7awilms!c3
Łrai.ó w, ui. śwr. Jana 13

poleca P  T. Pnbiicznpści 
Btaropoisbi ‘

m ł ś f i  n Z a s i o b a * *
w  crygiiuainych buttlkacn

1237 4 4

Gumy iffitofflfiBite
kupajo Spółka autonK-bilowa

„ M o t © a r “  ;

F. nów, plar Mał*yackl s,
1658 o 6 
 .....

aklsp spożyw czy  wr&z 
s m ieiz^anifCB  w Krako-. 
wie. Zgłoszenia pod ES. łh  
do Biura dzienników Bopcasa 
i Salomonowej, Kraków, ul. 
Szczepańska 9. 1797 3 3

J 3  'C T
(willa letnia) w przepięknej oko
licy, o 7 nbłkaoj! 'h, e wer: ndą, 
ogródkiem i parcelą na gorce^ 
3 milo od Krakowa, zaraz do _prz - 
tania Zgłoszeń* a list. pou ,V7. L.1* 
przyjmuje Admin. N. Reformy"; 

1j24 8 3

l i t ®  I i

*B 6W
.Uj

iIm

poszukuje ćnże prteds'ęb'ors 
przemysłowe, połączone x biu: 
handiowem w Kraków.o. — 1 
ms0-inia: 1) dokładna majon 
fcnchalttryi i zwykłej Kc.aisf 
dfneyi nandlowej; 2) znajoB 
.jzyaa pilskiego i nie:' eoH 
n  wowie i piśmie; 3) kilknto* 
praktykę binrowa. — Zgłosić 
tylko pisemne z odpisami f v 
■iectw oraz c n r i ic n lu in  vitae prj 
ninje Towarzystwo tram  'Rc 

ce, Kranów, ul. Wolska 3.

1G 6 i '2 ći

iir .Lw ZJ 4 A ■Rządca. Drukarni L K l Górski


